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- WSTAWAJ! ZROBIMY KONIEC. 


Straszny czyn nawpółobłąkanego bezrobótnego, który 
"z rozpaczy, w oczach żony 


rozpruuł sobie nożem brzuch 


Łódź, 16 maja. 

Ubiegłej nocy w domu przy ul. Fa- 
brycznej 2 rozegrała się ponura trage- 
dja. 

W kamienicy tej zajmował skromne 
mieszkanko 38-letni Teodor Flesser 
wraz z żoną i dziećmi. Flesser, w okre- 
sie gdy pracował w fabryce, był przy- 
kładnym ojcem” i mężem i wszystko co 
zarabiał oddawał swej rodzinie. 

Od szeregu miesięcy jego rodzina 
znajdowała się jednak w strasznej sy- 
tuacji. 

Flesser został bowiem zredukowany 
i nie mógł znaleść żadnego zaiacła. Brak 


środków do życia doprowadzał go do 
rozpaczy. Nieszczęsny bezrobotny całe 
mi dniami włóczył się po mieście, gdy 
zaś wieczórem przychodził do domu o- 


świadczał ponuro swej żonie, że jeśli w| 
najbliższym czasie nie znajdzie jakiegoś 


zajęcia, zamorduje ją i dzieci a następnie 
sam pozbawi się życia. 


Biedna kobieta bała się, by rzeczywi- 


ście nie spełnił swej strasznej groźby, 
Flessner ostatnio wywierał bowiem 
wrażenie obłąkanego i zupełnie nie zda 
wał sobie sprawy ze swoich czynów. 

Ubiegłej nocy, gdy wszyscy domo- 
wnicy byli pogrążem we śnie, zbudził 


ich ze snu. 

— Wstawaj — zawołał do żony, po- 
kazując iej nóż kuchenny, który trzymał 
w ręku — zrobimy koniec! 


biegła na schody, wszczynając alarm. 
W tej chwili Flessner wbił sobie kilka- 
krotnie nóż w brzuch i zalewając się | 


' krwią, runął na podłogę. 


Wezwano doń pogotowie. Przybyły 
lekarz stwierdził u Flessera wypłynię- | 
cie jelit, skutkiem odniesionych ran i 


przewiózł go w stanie beznadziejnym 
do szpitala okręgowego związku kas 


chorych. 


Przerażona niewiasta w negliżu wy= | 


Przemysł i handel radzą 


nad sanacją wazunków 
sprzedaży 


| Łódź, 16 mala. 
W dniu dzisiejszym odbędzie się w iZ» 
bie przemysłowo-handlowej posiedzenie 
przemysłu z kupiectwem celem omówie- 
nia środków, któreby doprowadziły do 
usanowania warunków sprzedażnych. 


Łodzianin honoro- 


wym członkiem 


miedzynarodomweśo 
związku wierzycieli 
z Łódź, 16 maja, 

Wiedeński „Creditoren Verein“ z 
okazji 60-lecia swego istnienia zwołał 
międzynarodowy zjazd. związku wię- 
rzyciel. 

Do komiteu honorowego został za- 
proszony prezes łódzkiego związku wie. 
rzycieli dr. Juljusz Bornet, który wy- 
jechał da Wiednia, celem wzięcia udz:a- 
łu w tym zjeździe. 

- Pozatem z Polski wezmą udział prof. 
Zoli z Krakowa i dr. Wienszenk z Biel- ' 
ska. 


Groźba strejku 
` teleżśraficzneśo 
we Francji 


Paryż, 16 mają 
(Tel. wł. „Expressu'.) 

We czwartek, w południe około godz. 
1-ej zaprzestali pracy urzędnicy zatrud- 
nieni w ruchu telefonicznym w Paryżu, 
jak również w szeregu Innych miast, jak 
Ww Ada Bordeaux, Tuluzie, Nancy i in- 
nych. 

Przyczyną strejku jest odmowa poď- 
wyżki płac ze strony rządu. 

Wskutek streiku z godziną 1-szą przer 
wana została wszelka komunikacja tele- 
foniczna z wymientonemi miastami, 


Krwawarozprawa „dorosłych „Hrabina Olga” noraniła sublokafora, 


z powodu bijatyk ich (latorośli 


Zamieszkali przy ul. św. Józefa 5, 
(Widzew) Bolesław Surowiecki į Feliks 
Ząbkowski, od dłuższego czasu żyli ze 
sobą w niezgodzie. Nieporozumienia Wy- 
nikały. głównie z powodu ich dzieci, któ- 
re okładały się nawzajem przy każdej 0- 
B=. i i następnie wnosiły skargi do rodził- 
c w 

Ponieważ zarówno Surowiecki jak I 
Ząbkowski stawali zawsze po stronie 
swych lokatorów i nieraz samorzutnie 
wymięrzali dzieciom karę, antagonizm 
pomiędzy starszymi zwiększał się z dnia 
na dzień. n 

Ząbkowski już od kilku dni groził są- 
siadowi, że ostatecznie się z nim rozpra- 
wi, by wreszcie położyć kres ciągłym a- 
wanturom. Wczoraj wieczorem czatował 
on na niego przed bramą domu, w któ- 
rym mieszkają. i 

Gdy Surowieck!i, wracając z pracy 
wchodził do bramy, sąsiad wyskoczył z 
ukrycia 1 zadał mu kilka ciosów nożem. 
Napadnięty upadł na ziemię zalewając 
się krwią. NadbiegH lokatorzy domu 
przytrzymali Ząbkowskiego ł sprowadzi 
CAEU AE AEV WZORZE CEZAREI 


Pogłoski o miljono- 
wych nadużyciach 
członków rządu 
zuunmuńskie$© 


Budapeszt, 16 maja, 


(Tel. wł. „Expressu*.) ; 
Pismo liberalne „Ordinea“ wystąpiło 


z poważnemi oskarżeniami przeciw po- 


szczególnym członkom rządu. ` 

Wedle doniesienia dziennika, premier 
Maniu miał się dopuścić miljonowych na 
dużyć na szkodę państwa przy przerabia 
niu palacu Cantacusino na cele prezy- 
djum Rady ministrów na koszt państwa. 

Mimo, iż ma półtora miljona lei rocz- 
nego dochodu, mógl Maniu zapłacić 14 
milionów długów. 

Minister finansów Madgearu miał stę 
dopuścić nadużyć, obracając pewne fun- 
dusze siedmiogrodzkie na własne cele. 
Również poważnych nadużyć miał się do 
puścić wiceminister Joanitescu i kilku dy 
rektorów: 


ny, 


Łódź, 16miaja. |li policję, którą sporządziła: odpowiedni 


protokuł. — BRP 

Do Surowieckiego wezwano pogoto- 
wie. Lekarz stwierdził, że otrzymał on 
dość ciężkie rany. 


kiray przed rozwścieczemcą baba 
 „wwysłcoczyć musial z okna 


Warszawa, 16 maja. 
Olga Mazurkiewicz, zwana w elegan- 
ckim świecie „hrabiną Olgą" utrzymywa 
(EEDE DE TZOZUSTOTOSNEZ WWE 


Kontrola sanitarna piekarń. 


Władze walczyć będą z niechlujstwem 


Łódź, 16 maja. 


W związku z przeprowadzaną w dal- |i td 


szym ciągu akcją badania jakości chle- 
ba w Łodzi, na polecenie urzędu woje- 
wódzkiego, starostwo grodzkie przepro- 
wadza lustracje piekarń na terenie mia- 
sta, w których stacja badań jakości chle 
ba wykazała niedobry wypiek. © 

W wyniku przeprowdzonych badań, 
zostało ukaranych grzywną od 50 do 300 
złotych 8 piekarń za brudne utrzymanie 


piekarń, niehygjeniczny skład pleczywa 


Lustracje piekarń będą przeprowadza 
ne z ramienia urzędu wojewódzkiego czę 
ściowo przez komisię do badań jakości 
wypieku, częściowo przez starostwo 
grodzkie a winni niestosowania się do o- 
bowiązujących przepisów będą pociągani 
do surowej odpowiedzialności aż do lik- 
widacji zakładu. 


ła, przy tl. Siennej 90 pensionat, w któ- 
rym miała 7 sublokatorów. Między inne- 
mi toczyła ona ciągłe walki z urzędni- 
kiem Edwardem Laskowskim. | 

Przed kilku dniami zdzieliła sublo- 
katora swego szklanką w skroń tak sil- 
nie, że musiano do niego wezwać pogoto- 
wie.. Wczoraj, gdy p. Laskowski leżał w 
łóżku, ktoś zapukał do drzwi. Kiedy p: 
Ląskowski otworzył drzwi, do pokoju 
wtargnęlo 5 osobników z panią Olgą! 

Pani Olga z duszą od żelazka w reku 
zadała swemu sublokatorowi cios w gto- 
wę, a towarzysze jej pomagali czynnie 
kijami. P, Laskowski otworzył wówczas 
okno, zeskoczył z pierwszego piętra na 
podwórko, wybiegł na ulicę i w samej 
koszuli pobiegł do 6 komisarjatu. 

„Hrabinę Olgę“ wraz z jej kompana- 
mł osadzono w więzieniu. 


| ERO Z |. o A RN 
Obleżenie klasztoru w Kościanie 


Rozfanatyzowana ludność przeciwstawiła się przenie- 
sieniu zakonu do Warszawy 


Zażście Zzlilewidowała policja 


l Bydgoszcz, 16 maja. 
(Tel. wł. „Expressu“). 
Miasto Kościan było widownią przy 


krych zajść. Osiedleri w tme mieście od; tów 


roku 1926 zakonnicy: ojcowie Redempto 
ryści otrzymali przed kliku dniami od 


swoich władz przełożonych polecenie 


opuszczenia miasta i przeniesienia się do 

Warszawy. À 

Gdy superior podał tę wieść z ambo- 
wierni poczęli w okrutny sposób 

szlochać, biadać głośno, że zabierają im 

lubianych zakonników. Kiedy Redemip- 

toryści pakowali się onegdaj w klaszto- 


kując w fantastycznem podnieceniu, że 
nie pozwoli na wyjazd zakonników. 

W pewnej chwili wskutek podszep- 
rozfanatyzowanych  agitatorów 
tlum ruszył pod plebanię wznosząc wro 
gie okrzyki przeciwko proboszczowi ks. 
Bednarkiewiczowi, jako rzekomemu 
sprawcy przenięsienia zakonników do 
Warszawy. 

Wobec tego, iż tłum czynił przygo- 
towania celem wdarcła się na plebanię, 
ks. Bednarkiewicz zawezwał policję, 
która otoczyła kordonem probostwo. 

Wozoraj wrzenie wśród parafjan w 


rze, wielki tłum obległ klasztor wykrzy | Kościanie trwało w dalszym ciągu, mi- 


mo, że ks. superior z ambony stwierdził, 
iż odwołanie zakonników jest sprawą 
wewnętrzną zakonu i nikt temu nie jest 
winien. 

Tłum udał się następnie na plebanię, 
przed mieszkanie dyrektora gimnazjum 
państwowego Stanisława Chojackiego ! 
burmistrza miasta Maćkiewicza i demon 
strował przeciwko nim, uważając ich za 
sprawców odwołania Redemptorystów. 


Przez cały dzień panowało w mie- 
ście ogromne podniecenie. Policia strze- 
że mieszkań burmistrza, dyrektora gim 
nazjum i proboszcza, 


Etr. 2 


e] om 


wy EXIRESS 


Przez przypadek został baronem ™ 


1 x x 


Ubogi młodzieniec dopiero w 24-ym roku życia dowiedział 


się, że jest arystokratą i miljonerem 


Scenarjusz filmowy z rzeczywi 


_ Mieszkaniec Sztokholmu Stig Carlson 
był synem uczciwych, ale prostych i nie- 
zamożnych ludzi, którzy syna swego 
kształcili w miarę swych sił, 

Po ukończeniu szkoły realnei praco- 
wał w laboratorium chemicznem aż do 
czasu służby wojskowej. 

Następnie próbował handlować dzrze 
wem, ale jakoś ten interes nie rozwijał 
się nazbyt świetnie, co jednak odważne- 
mu młodemu człowiekowi nie przeszko- 
dziło poślubić ukochanej dziewczvny ob- 
darzonej urodą, ale również zupełnie nie- 
zamożnej. 

Viola starała się dopomóc meżowi pra 
cując w magazynie jako modelka, nie- 
Iie w domu panował raczej niedosta- 

Pewnego dnia Stig będąc u rodziców 
na wizycie otwarł przypadkiem szufladę 
biurka i znalazł tam papiery dotyczące 
urodzenia dzieci. Zdziwiło go to.żeujrzał 
imiona tylko swoich trzech sióstr, a swe 
go własnego imienia nie, 

Następnie próbował handlować drze 


Tutaj oświadczono mu że w księgach kof, 


ścielnych jest zapisany z „rodziców nie- 
znanych“, a ci rodzice, których przez 
24 lata uważał za własnych są tylko jego 
opiekunami. 

Rodzice zapytani nie wiele mogli mu 
powiedzieć. 

Chłopca powierzyła im pewna znajo- 
ma, zmarła przed kilkoma laty, która w 
en wypadku odgrywała rolę pośredni- 
czki. 

W latach dziecięctwa nadsvłano regu 
lamie większe kwoty na wychowanie 


Jia any 


spowodowała kryzys 
w rolnictwie 


W wywiadzie, udzielonym przedsta- 
wicielowi „New York Ferald'a* wybit- 


my amerykański specjalista spraw rol- 


l nych William Kellog daje ciekawe wyja 
śnienia co do przyczyn przesilenia na 4- 
merykańskim rynku zbożowym. 

A przesilenie takie istnieje i stopnio- 
wo się zaostrza, Ostatnio na rynku zbo- 
żowym w Chicago ceny zbóż spadły w 
sposób zagrażający wprost bytowi rol- 
nietwa amerykańskiego. 

Rząd Stanów zmuszony był interwen 
jować, by utrzymać ceny na jakim takim 
poziomie. 

_— Główną przyczyną przesilenia, — 
mówi Kellog, — jest prohibicja, Niedaw= 
no jeszcze w Stanach produkowano ol- 
brzymie ilości zboża na użytek browa- 
rów i gorzelni. Zapewniało to producen- 
tom ceny racjonalne oraz łatwe rynki 


zbytu. i Re 

Ta sprzedaż zboża pozwalała wy- 
twórcom na tworzenie rezerw  finanso- 
wych, ułatwiających przetrzymanie 0- 
kresów chwilowej zniżki cen. 

Obecnie rezerwy te znikły, Wszyst= 
kle tereny obsiewane są wyłącznie zbo- 
żami tylko chlehbowemi, co sprawiło, że 
powstał wielki ich nadmiar, poszukujący 
napróżno rynków zbytu. 

Wpłynęło to, oczywiście, na cerę 
złemi. Według danych urzędowych cena 
ta spadła przeciętnie o 37 proce. w nle- 
których zaś stanach spadek ten przekra- 
cza nawet 50 proc. 

Rolnicy amerykańscy zdają sobie 
świetnie sprawę z fatalnych skutków 
prohibicji. Zauważyć się tu daję szcze- 
gólny paradoks: w stanach rolniczych 
„sucha propaganda“ prowadzona jest z 
nałwiększem natężeniem 1 tam też prohi- 
bicjoniści stanowią znaczną większość. 

Niektóre stany usiłowały już reago- 
wać na tę niezwykłą klęskę w sensie dą- 
żenia do zmiany istniejącego prawodaw- 
stwa co do produkcii i spożycia alkoholu. 
Zaznaczyło się to zwłaszcza w okrę- 
gach Mid-Westu, szczególnie dotknię- 


tych przesileniem zbożowem, a rozsze- 
rzy się, i to wkrótce, na inne stany, gdy 
te zorientuia się, że najistotniejsze ich in- 
teresy są zagrożone, 


chłopca ca pozwalało mniemać, iż włą 
ściwi rodzice chłopczyka sa ludźmi za- 
możnymi. 
„Poszukiwania podjęte przez tego mło 
dzieńca dałv sensacyjne wyniki. Udało 
się odszukać córki tej kobiety, która po- 
średniczyła w oddaniu chłopca na wy- 
chowanie i stwierdzono, iż Stig jest sy- 
nem bogatych baronostwa Lilienkrantz, 
którzy tylko najstarszego syna zatrzy- 
mali przy sobie. a dwu młodszych oddali 
obcym ludziom na wychowanie. 
__ Baron i baronowa również już nie ży- 
ją, tak samo jak i ich najstarszy syn. 

Drugi z rzędu, którego wzieto z po- 
wiotem do domu, kiedy ukończył lat 12, 
odziedziczył cały majątek, a pozatem 
tytuł hrabiowski po zmarłym bezdzietnie. 
wuju. 

Tylko o Stigu zapomniano zunelnie, 
SEWENE 


stego zdarzenia 


Adwokat pe stwierdzeniu autentycz- 
ności ty wsch faktów powiado- 


mił mladega hrabiego, że ma brata. 

Hrabia okaza? mało entuziazmu z te- 
ge powodu i zakwestjonował słuszność 
roszczeń Stiga. 

Wszczęto proces, który zakończył 
się uznaniem Stiga za prawowitego spad 
kcbiercę nazwiska i tytułu Lilienkran- 
tzów jak również i połowy majatku. Hra 
bia wniósł wprawdzie sprzeciw na wy- 
rak sądu, ale szanse jego odwołania są 
znikome, 

Cała ta historja tak romantyczna nie 
jest bynajmniej scenariuszem filmowym, 
ale najczystszą rzeczywistościa. 

Piękna pani Viola oświadczyła, że 
wprawdzie jedna z jej koleżanek mode- 
lek została również baronowa, ale nie do 
szła do tego tytułu tak niezwykłą drogą. 


Śwótca „d%Kesołej wdónki” 


Franciszek Lekar skończył 60 lat. 

= Przecież to nie moja zasługa, że 
żyję łuż 60 lat — rzekł on do swych 
przyjaciół | wielbicieli, którzy zebrali 
się, aby uczcić dzień jego urodzin. — 
Jeżeli ma być mowa o moich zasługach, 
w takim razie należy ich szukać w mej 
pracy. Odłóżmy więc uroczystość cho 
gliążby do pięćdziesięciolecia mej muzy- 
kalnej działalności. 

Może Lehar ma rację. Należy 
czcić ludzi nie za to, że się urodzili, lecz 
za to 

czego dokonali, 
Zamiast więc obchodzenia urodzin wiel 
kich osobistości, należałoby właściwie 
uczcić dzień, w którym powstały ich 
najsławniejsze dzieła, 

Co się tyczy Lehara, okazja tego 
rodzaju uroczystości może się wkrótce 
nadarzyć, albowiem najsłynniejsza jego 


operetka 
„Wesoła wdówka“ 


wkrótce ukaże się na scenie poraz 20- 
tysięczny. 
W obecnej chwili ta nafweselsza z 
wdówek ma już przeszło 19,000 przed- 
stawień. Jeden z krytyków muzycznych 
słusznie podkreślił, że gdyby każdy, kto 
słyszał te operetkę podarował- kompo- 
zytorowi po jednym ceencie, zą otrzyma 
ne pieniądze można byłoby postawić au 
torowi „Wesołej wdówki*, 
` złoty pomnik, 

a na dodatek otrzymałby jeszcze pałecz 
ke go dyrygowania całą usianą brylan- 
ami. 
Słynny wale z „Wesołej wdówki* 
dziś jeszcze Śpiewany jest w najdal- 
szych zakątkach Świata nad brzegami 


Nieboszczka Z 


A 
[ss 


obchodził w tych dniach uroczystość 
60-lecia urodzin 


Nilu 1.Mistssipl, w Kongo ! na Madaga- 
skarze, 

Operetka ta nawet dzisiaj cieszy się 
orgromnem powodzeniem w Ameryce, 
a w Argentynie sprzedają specjalne ga- 
tunki papierosów, czekolady, perfumy | 
gorsety p. n. 

„Wesoła wdówka”, 
Operetka ta przyniosła Leharowi wraz 
ze sławą hogactwa, które stanowi 
wszak najwierniejszą towarzyszkę popu 
larności. 

W obecnej chwili jeszcze Lehar in- 
kasuje tantjemy za swe operetki w su- 
mie 


pół miljona dolarów rocznie, 


t-j. około 1,500 dolarów dziennie. 


Jak wiadomo, Lehar nie odrazu wdarł 
się na najwyższy szczebel sławy. Wpra 
wdzie, mając 6 lat, skomponował marsz 
wojskowy, który wprawił w zdumienie 
jego oica, wojskowego kapelmistrza, 
lecz pierwszy ten utwór muzyczny nie 
przy porsyt mu sławy w szerszem za- 
TESIE, 

Lehar początkowo grał w kawiar- 
niach, w kinach i w małomiasteezko- 
wy dkach, Karjerę swą rozpo- 
czął dopiero po napisaniu „Wesołej 
wdówki , 

Ostatnie jęgo operetki „Paganini“ I 
„Carewiez* nle dorównują „Wesałej 
wdówce* pod żadnym względem. 
twórczości każdego większego pisarza, 


malarza, czy też komozytora istnieje 
punkt kulminacyjny, 
można 


Iko raz w życiu. 
ciu Lehara była „Wesoła ZPW 


Dziś poraz ostatni! 
Potężne arcydzieło realizacji Jerzego 


4sagarowa 

Zielona Brygada 

dí Kozaków Dofskich). 
panei peace o 12 kokójtkah 
ozgrywaj a na bezmiernye 
ry z ukraińskich. t 
W rolach głównych: H.A. Schlettow 
w roli zdtgradowanego oficera rosyj- 
skiego i atamana zhójeckiego. Iwan 
Kowal-Samborski w roli CA 
Lien Deyers w roli hrabianki Natasza 
Herta Walter w roli wyuzdanej 

stepowej dziewczyny. 

Wspaniała ilustracja muzyczna pod 


dyr, Leona Kantora, przy współudziale 
d kier, S. Le- 


i t zł Passe-partout i bilety wolnego 
we'ścia bezwzględnie nieważne. 


-Poetka hinduska 


mromadz swych ziamków 
o ataku na składy sofi 


Londyn, 15maja. 
Gromadzący się pod Bombajem swa- 
adżyści mają w dniu dzisiejs przypu 
ścić generalny szturm na we - 


dy soli w Dharasana. 

Atakiem kierować będzie osobiście 
poetka hinduska jini Naidu, która po 
aresztowaniu A Tiabji stanęła na 

e 


ruchu wolnościoweśgo. 
Naidu postanowiła raau walkę 
hasłem: „Śmierć, zwycięstwo", 
aidu uważana jest przez Hindusów 


za kobietę natchnioną, za Dziewicę Or- 
leańską 


prata rieti ona, że ruszy w pierw- 
szym szeregu na wojsko anśielskie, strze 


gace składów, 
Władze angielskie wysłaty dla zabez 
ładów w Dharasana wszyst- 
gni e Szolapur. Policja wzniosła 
dookoła składów tod i zasieki z 
drutu kolczastego, i 
Operacje lotników angielskich w oko- 
licach Peshawaru trwają nadal. Dzikie 
szczepy górskie n ją na słabsze po- 
sterunki wojsk ch. 


W Vedaranyam aresztowano wczoraj 
za złamanie WWI mosopczowej żonę 
pewnego lekarza hinduskiego, Jest to 

erwsza kobieta aresztowana w związ- 

z ruchem gandhystów., 


Ofiara mody 
smufłej sylwetki 


Popularna primadonna, ulubienica pu 
bliczności nowojorskiej, Allyn King, pa- 


Widia ostatnio ofiarą mody głodzenia się 


dla utrzymania smukłej sylwetki. 
Stosowała ona djetę tak skrupulatnie 


który osiągnąć |iż poważnie podupadła na zdrowiu. Wy- 


czerpanie fizyczne spowodowało tak sil- 
ny rozstrój nerwowy, że w stanie silnego 


Takim punktem kulminacyjnym w ży= | podraźnienia wyskoczyła z okna swego 


mieszkania na 5-tem piętrze, doznając 
pęknięcia czaszki i złamania obydwu nóg 


omalowaną głową 


Niezwykła historja stroskanego wdowca, który 
znalazł ukojenie w nowem małżeństwie 


Pewien mieszkaniec Marsylii nazwi-|zdjął obraz ze ściany i obrócił go tyłem, | częła słodko mrużyć swoje oczęta. 
skiem Bricare, zakochał się w młodej ija gdy tonie pomogło, kazał malarzowi 


ięknej parmie, którą wkrótce poślubił. 
Miłości jego nie zdołały ugasić więzy 
małżeńskie I siła jej była zawsze jedna- 
ka, jak za miodowych miesięcy. 


Niestety, po kilku latach nielitościwa 
śmierć zabrała nieszczęsnemu Bricare je 
go młodą i piękną małżonkę. Aby choć 
nieco ukoić bezgraniczną rozpacz, jaka 0 
garnęła gopo stracie ukochanej Żony, 
młody wdowiec zamówił jej portret natu 
ralnej wielkości i spędzał przed nim 
wszystkie wolne od zajęć chwile. 


Niestety jednak widok tego malowid- 
ła nietylko nie działał nań kojąco, lecz 
bardziej jeszcze przypominał mu © iego 
niepowetowanej stracie i coraz boleśniej 
iątrzył niezabliźnioną ranę. 


Wobec tego niepocieszony wdowiec 


zamalować głowę nieboszczki i zrównać 
ją z tłem obrazu. 

To widocznie poskutkowało, gdyż po 
pewnym czasie srógi ból, szarpiący ser- 
ce p. Bricare jat się uspakajać i nieszczę- 
sny, który dotychczas spacerował za- 
wsze z oczyma w dół spuszczonemi, jął 
z wolna podnosić głowę do góry | rozglą 
dać się po święcie, 

[ to zapewne stało się powodem, że 
dnia pewnego, gdy powracał do domu, 
wpadał mu w podniesione oko pewna 
dziewica, która aczkolwiek nie umywała 
się wrodą do nieboszczki, ale bądź co 
bądź była niczezowatą I miała tę przewa 
ge nad nią, że była żywa. 

Od tej chwili niepocieszony wdowiec 
począł coraz szerzej otwierać jedno i dru 
gie oko, w odpowiedzi na co dziewica po- 


I oto dnia pewnego zjawił się u mala- 
rza p. Bricare i rzekł: 

_ = Jak pan sądzi, czy portret, który 
nie posiada głowy, nie jest pozbawiony 
harmonji? 

Malarz przyznał mu rację i rzekł, że 
chociaż nuie zawsze, a nawet rzadko, ale 
czasami głowa jest prawdziwą ozdobą 
portretu. 

— Domalujemy mu więc tę ozdobę. 

— A czyją głowę życzyłby pan sobie 
obecnie? — spytał usłużny portrecista. 

— Sądzę, że najbardziej odpowiednią 
byłaby główka panny Guerrardy. 


„W ten sposób nieboszczka Żona p. 
Bricare zyskała głowę panny QGuerardy, 
a on zaś oprócz jej głowy, uzyskał jej 
rączkę i wszystką resztę, stanowiąca ra= 
zem nową, żywą żonę. 
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WIARA, NADZIEJA I MIŁOŚĆ 


na posiedzeniu Rady Miejskiej; 
Jak maśgistraet pojmuje „miłość” bezrzobotneśo.=€ickamość 
radnego Mialera i jej skutki. — $. Wieliński „tłumaczy 
a radny Śialer traci „wiarę. = Nowy występ radnego 
| JRilmana.—..4 bezrobotni wciąż czekają!... 


Łódź, 16 maja. |dziei i miłości, że magistratowi również 


Termin pierwszego posiedzenia rady 
miejskiej po ferjach, trzebą przyznać, zo 
stał wybrany nader trafnie. Twierdze- 
nie to nie jest gotosłowne. jeśli weźmie 
się pod uwagę, że na dzień 15 maja ka- 
lendarz wskazuje; Zoiji — wdowy i 
trzech jej córek; Wiary, Nadziei I Mito- 
ści. 

A porządek dzienny wczorajszego 
posiedzenia składał się z punktów, któ- 
rym patronowała jedna z trzech nadob. 
nych cór, a w niektórych wypadkach 
wszystkie trzy razem. h 

Bo zastanówmy się tyiko! 

7 


JHadzieja... 


Na samym wstępie r. Popielawski 
zgłosił interpelację która. krótko i węz- 
łowato, brzm'ała: „Kiedy nareszcie zo- 
staną w Łodzi naprawione chodniki“, 

O, naiwności ludzka! R. Popielaw- 
ski 'nterpelacją swoją przecież dowiódł, 
że Łódź posiada jeszcze dużo wiary w 
dobre chęc! magistratu t pozwala karmić 


nie pozostało nic innego do uczynienia 
jak zadeklarować się w tym względzie. 
Wiedziony gorącą miłością do zreduko- 
wanych robotników cegielni miejskiej, 
w ostatniej chwili... zdjął magistrat z 
porządku dziennego punkt, dotyczący 
pomocy dla tych robotników, Pociąg- 
nięciem tem da! magistrat dowody swej 


miłości, gdyż pozostawił głodującym ro, 


botnikom..„ wiarę į nadzieję. 


Harmonia... 
Niebywałą harmonję uczuć jaka pa- 


|nowała między magistratem, większoś- 


cią i opozycią zakłócił... r. Bialer swą 
szczerością I ciekawością, gdy zaszła 
mowa o uchwaleniu projektu magistratu 
pokrywania wekslami należności przed- 
siębiorców i dostawców do ogólnej wy- 
sokości500.000 złotych. 

No, bo, proszę panów! Czyż nie 
jest zbyt szczere przypuszczanie r. Bia- 
lera, że o ile magistrat chce się uciec do 
pokrywania należności weksłamł, to 


robofni. Przecież nominalnie magistrat 
zapłaci za ogłoszenia. Będzie on należ- 
nością za ogłoszenia przez prasę obcią- 
żony, tylko w chwili regulowania należ 
ności asygnatą do kasy miejskiej momen 
talnie otrzyma ten sam kwit opiewający 
na 180.000 zł. jako dobrowolną Ofiarę 
prasy łóczkiej na zaspokojenie  najele- 
mentarniejszych potrzeb głodujących 
bezrobotnych! Gdzież tu może być mo 
wa o tem, że nie będzie w ten sposób 
korzyści?“ 

Ale czy pomogą najlogiczniejsze ar- 
gumenty, jeśli się ktoś uprze? Przecież 
na upór niema lekarstwa. Aż serce się 
krajało, gdy się widziało, ile zdrowia 
tracił p. Wieliński, by przekonać upar- 
tego radnego. j 

Na nic się nie zdały perswazje. R. 
Bialer z minuty na minutę robił się smut 


180.000 zł. na ogłoszeniach magistrac- 
kich, które prasa, jak proponują „Repu- 
blika“ i „Express“, powinna umieszczać 
bezpłatnie, a pieniądze zaoszczędzone 
przeznaczyć na pomoc dla bezrobot- 
nych? 


Filozofia... 


Z uporem godnym lepszej sprawy nie 
pozwalał r. Bialer wytłumaczyć sob e, 
że nie ma racji w tym względzie. Chy- 
ba powinno mu było wystarczyć zdanie 
tak kompetentnej w sprawach praso- 
wych i oszczędnościowych osoby, jaką 
jest p. wiceprezydent m. Łodzi, dr. Ed- 
mund dwojga nazwisk Wieliński! 

Ale, gdzie tam! Bij — zabij, a r. Bla- 
lera, ani rusz, nie można było przekonać 
Tłumaczył mu p. Włeliński, jak dziecku, 
że o ile magistrat nie zapłaci za ogło- 
szenia, to nie będzie mógł należności ta|niciszy 1 tracił wiarę, czy wogóle kie- 
kich zciągnąć z podatników, że z bez-|dykolwiek będzie w stanie zrozumieć 
płatnych ogłoszeń magistrat nie będzie logikę, jaką się magistrat posługuje w 
miat żadnych korzyści, że szeroki, oby |SWei miłości do bezrobotnych, 


się NADZIEJA, która, jak wiadomo, jest musi, prawdopodobnie, już być bardzo 
matką... naiwnych, krucho z gotówką? 

Czyż nie jest to ciekawość już zbyt da 

i Milost... pia ga leko posunięta, gdy radny zapytuje, dla- 

R. Mincberg natomiast dał maglstra- | czego magistrat nie robi oszczędności, 

towi na wczorajszem posiedzeniu moż-|by nie mieć potrzeby wystawiania wek 

ność wykazania wielkiej zalety, jaką so- sli? 

cjalistyczny magistrat powinien posia- I zastanówmy się tylko gdzie r. Bia- 

dać, a mianowicie — MIŁOŚCI... bez-|ler widzi możność poczynienia przez ma 

robotnego! R. Mincberg, ni mniej nijgistrat tych oszczędności I Ile te oszczę 


watelski gest prasy ponapycha klesze- 
nle tym, którzy na to nie zasługują, to Humor... 
jest licytowanym przez magistrat za Nawet taki antagonista r. Bialera 


niezapłacone podatki oby watełom — nic 
nie pomagało... n 


Soika... 

R. Bialer nle mógł tego w żaden spo 
sób zrozumieć! Skubał, Bogu ducha 
winne, wąsiki | medytował: 

„Jakto magistrat nie będzie miał ko» 


więcej, tylko chciał się dowiedzieć, czy | dności wyniosą! Jakichś tam głupich rzyści? Ale korzyść tę mogą mieć bez 
areg Ia Ne a E ZA ZEL O TO PRÓCZTÓTZE DR 


magistrat wszczął jakąś akcję w związ- 
ku z propozycją „Republiki“ 1 „Expres- 
su“ — bezpłatnego umieszczania ogło- 
szeń magistrackich, w celu przeznacze- 
nia kwot z tego tytułu zaoszczędzonych 
na pomoc dla bezrobotnych. 
Słowa największej miłości padły pod 
adresem Teatru Miejskiego z ust r. Wo- 
jewódzkiego, gdy oświadczył: 
— Łódź ma już dosyć dyrekcji pana 
Adwentowicza i jego inicjatywy! — 
-Gdy wygłaszał to zdanie, z oczu biła 
mu nadzieja, a każde słowo tchnęło wia 
rą, że i magistrat nareszcie zrozumie i 
pojmie, jaką p. Adwentowicz i jego dzia- 
lalność cieszą się... „miłością”... 


Piara... 
Całe posiedzenie rady miejskiej było 


przepojone taką atmosferą wiary, na- 
ATEN E ANS 


| Łódź, 16 maja. 

Już od szeregu tygodni w okolicach 
Łodzi, Skierniewic i Łowicza wydarzały 
się liczne i śmiałe kradzieże koni. Obła- 
wy 1 zasadzki policji w poszczególnych 
powiatach nie dawały żadnych rezulta- 
tów i koniokradzi grasowali w dalszym 
ciągu. 
Likwidacja szajki, która dotychczas 
była nieuchwytna, nastąpiła dopiero w 
dniu wczorajszym, po porwaniu koni ze 
stajni Ludwika „Warowickiego, we wsi 
Wola Szydłowiecka (pow. łowicki). 

Gdy poszkodowany złożył meldunek 
o nocnym występie koniokradów, policja 
niezwłocznie zarządziła pościg, w któ- 
rym wzięli udział niemal wszyscy doro- 
śli mieszkańcy Woli Szydłowieckiej oraz 
sąsiedniego Bolimowa, w ogólnej liczbie 
przeszło 100 osób. 

Pogoń dała szybko konkretne rezulta- 


Krwawe awantury 

Wczoraj przed domem przy ulicy 
Rzgowskiej 26 został napadnięty przez 
jakichś osobników 25-letni Marjan Pa- 
tora (Krucza 21). ` , 

W podwórzu domu przy ulicy Łagiew 
nickiej 84 została poturbowana 39-letnia | 
bezrobotna Wanda Rene. Pogotowie po- 
as Di. udzieliło pomocy lekar- 
skiej, 


Wypadek w efektromni 


W dniu wczorajszym w czasie pra- 


się na bandę cyganów, która posiadała 
kilka koni, stanowiących własność oko- 


Sad kołami samochodu 
W dniu wczorajszym przy zbiegu ulic 

| Wschodniej i Pomorskiej został przeje- 

cy w elektrowni doznał ciężkich uszko-;,chany przez samochód 15-letni Stefan 

dzeń cielesnych robotnik Daniel Tarasik| Nowak, syn bezrobotnego, zamieszkały 

zamieszkały przy uł. Składowej 34. We-|przy ulicy Franciszkańskiej 38. 

zwane pogotowie, po udzieleniu pierw- Doznał on ciężkich uszkodzeń cieles- 


szęj pomocy przewiozło go w stanie nie-, nych. Pogotowie, po udzieleniu pierwszej 
przytomnym do Szpitala okręgowego, pomocy, przewiozło go do domu. , 
związku kasy chorych. | 


ty. Pod Skierniewicami policja natknęła; 


licznych gospodarzy. Cyganów sprowa- | 
dzono na posterunek policyjny, gdzie cyjnym uzyskali zwolnienie, 
przyznali się oni do kiiku występów, mię | 


Aresziowanie kilkunastu cyganów, 


za porwanie dziewczyymici, widu- 
umaamie i karcucizież 


dzy innymi kradzieży koni Warowickie- 
go, które ukryli w lesie. 

Wdrożone dochodzenie ustaliło jed- 
nakże, iż prócz powyższych wypraw, 
przytrzymiani mieli również na sumieniu 
kilkadziesiąt włamań, dokonanych w 0- 
kolicach Łodzi. 

Na czele bandy stali trzej bracia Wta- 
dysław, Stanisław i Walenty Fedorowi- 
cze, którzy posiadali nieograniczoną wła- 
dzę nad swymi podwładnymi i zabierali 
im niemal wszystko, co udało się im 
ukraść. A 

Fersztowie ci są również podejrzani o 
porwanie jakiejś dziewczynki i władze 
prowadzą jeszcze w tym kierunku ener- 
giczne śledztwo. 

Wszystkich ujętych członków szajki 
przewieziono pod silną eskortą do Lowi- 
cza i osadzono w miejscowem więzieniu. 

Już wczoraj do władz łowickich zgło 
siła się delegacja, wybrana przez kilka 
| obozów cygańskich i oświadczyła, że 
jest gotowa złożyć wysoką kaucję, by- 
leby tylko zatrzymani w areszcie prewen 


Starania te jednak spełzły na niczem. 


Sragiczny wypadek 
Wczorai po południu Stanisław Choj- 


jnacki, pracownik tramwajowy, w czasie 
¡naprawy przewodników tramwajowych 
ina ulicy Limanowskiego, spadł na ziemię 


ze znacznej wysokości I doznał ciężkich 
uszkodzeń cielesnych. 

Wezwane pogotowie w grożnym sta 
nie przewiozło go do szpitala okręgowe= 
go związku Kasy chorych, 


jakim jest r. Milman, piastujący godność 
wesołka rady miejskiej, starał się swym 
niezawodnym humorem rozweselić r. 
Bialera. 

R. Milman dowodził r. Bialerowi, że 
nic nie powinien sobie robić z tego co 
pisze „Express“, że powinien brać przy- 
kład z niego, z r. Milmana, który nie li- 
czy się z opinią „Expressu“, ' 

Przez usta r. Milmana przemawiała 
wiara, że go r. Bialer zrozumie, r, Bialer 
stracił nadzieję, że r. Milman przestanie 
mówić I poszedł do domu, a bezrobotni 
oczekują od magistratu dowodów zdro- 
wego rozsądku i... miłości. 


Bebe. 
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W dniu wczorajszym na podwórzu 
domu przy ulicy Nawrot 23 zapaliła się 
smoła. Ogień rozszerzał się bardzo szyb 
ko i przybrał poważniejsze rozmiary. 
Zaalarmowana straż ogniowa w ciągu 
kilkunastu minut stłumiła ogień. Straty 
nieznaczne, 


Czy nie wstyd wam 
powiedzieć mie? 


Gdy się was zapytają, czyście już wl- 
dzieli czarujący uśmiech 


Chevaliera 


i czy znacie jego niezrównane piosenki? 
Ponieważ wlemy, że jednak chclelibyś- 
cie usłyszeć go i jego maleńkiego par- 
tnera . 
DAVIDA DURANDA 
wznawiamy 


„Piedniśrza Paryża. 


na porankach w sobotę | niedzielę 17 1 18 
b. m..od 12 do 2 i od 2 do 4 pop. 
Wszystkie miejsca po zł. 1. 

Uwaga. Ze względu na wyjątkowe 
walory artystyczne film ten został do- 
zwolony dla młodzieży. _ 

Z poważaniem 


DYREKCJA KINA GRANDKINO. 


ZĘ W 


m = 
DZIEŃ OJCA 


Z feljetonistą Jest podobnie Jak z owym pà- 
stuszklem, który kilkakrotnie niepotrzebnie | = 
wzywał pomocy, a gdy znalazł się naprawdę w] 
niebezpleczeństwie, nikt mu nle pośpleszył na; 


ratunek, zdyż myślano, że to również żart. 

Feljetonista też chce czasem powiedzieć 
coś ną serjo, ale nigdy mu slę to nie udaje, 
gdyż zaraz wszyscy zaczynają silę uśmiechać, 
mówiąc do siebie: s 

— Dobry kawał. 

Otóż chcę uprzedzić czytelników, że tym 
razem zamierzam powiedzieć coś poważnego, 
coś naprawdę „na serjo“. 

Od pewnego czasu zajmujemy się bardzo 
rodziną. Urządzamy dzień matki, tydzień dzie- | 
cka, co lest rzeczą bardzo chwalebną, ale z diu! 
glej strony wzbudza zazdrość Innych członków 
rodziny, Nie mówię już o tem, że niejedna 
ciotka może się obrazić, uważając siebie rów- 
nież za pożytecznego członka rodziny, że tak 
samo wujkowi należy się odrobina szacunku. a! 


teściowa poprostu zżyma się z ogromnej niena- | i 


wiści do jednostronnych organizatorów rodzin- 
nych uroczystości, lecz zapytuję skromnie, czy | 


a o = 


I-szy Dźwiękowy 
Kino-Teatr w Łodzi 


CENAMI 


OSTATNIE DNI! 


W rolach 
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Największy dotychczas wszechświatowy sukces filmu dźwiękowego. 
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Ponadto: 


nasi ojcowie (ule miasta, lecz prawdziwi oico- B8" 


wie rodzin) mic już wogóle nie znaczą?.» 


Czy ojciec, który cały dzień pracuje w po- Ę 


cłe czoła, żeby zapewnić rodzinie utrzymanie, 
żeby sekwestrator nie wyszedł z mieszkania z 
pustemi rękoma, żeby Żona miała nowe fata- 
łaszki, a dzieci żeby mogły półść do kina, a po- 
tem nle dały mu odpocząć, zamęczając pytania- 
mi „dlaczego Harry Piel może przeskoczyć 
przez dom, a tatuś tego nie umie”, czy ojciec; 
który latem jak objuczony wół, spieszy do żony 
na letnisko, co tydzień znosząc mękl Tantala w 
przepełnionych pociągach, a przez sześć dni 
spędzający czas w brudnem, zakurzonem I po- 
zbawionem elementarnych wygód mieszkaniu, 


E Poczatek 6, 3110. 
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Magistrackie przywileje 


Jeszcze jeden „kwia 
miejskiej gospodarki 


e-a = Łódź, 16 maja. | 
Przed kilku dniami poruszyliśmy na | 


tuszek* z dziedziny 
na krańcach miasta. 


znajdującej się między Drewnowską a 


Lutomierska, a więc wcale nie na dale- 


czy taki ojclec na nic już wogóle nie zasługu- tem miejscu sprawę traktowania przez, kich krańcach miasta, opisuje nam starf 


ie?» 
Dlaczego urządza się dzień matki, tydzień 
dziecka, a nikt nle pomyśli o dniu ojca?.. 


magistrat 
peryferii naszego miasta. 
Wskazaliśmy przytem, że ieżeli fuż u 


tej ulicy, zamieszkanej przez 
kilkuset lokatorów 


Ulica tá również nie jest wcale zabru- 


Międzynarodowy zjazd 
ariystów teairaliych 


odbędzie się niebawem w stolicy 
Austrji 

W Wiedniu odbędzie się w końcu 
„czerwca r. b. zapowiedziany już od da 
wna wielki międzynarodowy ziazd ar- 
| tystów teatralnych. l 
Ze wszystkich krajów Europy a rów 
nież ze Stanów Zjednoczonych oraz z 
' Ameryki Południowej zgłosiło się mnó- 
„stwo uczestników, wśród których wi- 
,dnieją nazwiska najznakomitszych ak- 
torów i reżyserów. s 

Zadaniem kongresu jest ustalenie ro- 
_zmaitych kwestji spornych tak w zakre 
„sie gospodarki teatralnej, jak i w zakre- 
„sie artystycznym. Liczni fachowcy tea- 
,tralni zgłosili już referaty na bardzo po- 
ważne i aktualne tematv. 

Delegaci poszczególnych państw ma 
ją być przyjęci u prezydenta Austrii 
joraz u generalnego dyrektora teatrów 
związkowych. 


Szfuczny akfor - 
spowodował odwołanie premjery 
Berlińskie gazety donosza o niezwy- 
kłym incydencie, jaki wydarzył się w 
me dniach w teatrze Reinhardta w Ber 

inie. l Rai i 
Oto — teatr ten przygotowywał 0- 
statnio z wielkim nakładem pracy i ko- 
sztów nową sztukę: poety. Fritza von 
Unruh „Phia*. Przez pięć dni teatr był 
! zamknięty, a próby odbywały się dniem 

i nocą, zka ME ea 
Nagle ogłoszono, że premierę, -Wyr 
znaczoną na 12 b. m. odkłada się na 

dwa dni. , 4 y 

Oto. zbiła się przez. -nieostrożność 


Przecież urządzenie takiego dnla nie na- nas się coś robi, to przewążnie w śród: | kowańa, a przytem'w Borze letniej uno" | lalkaę.bardzo” misternie sKonstruowaqą 


stręczałoby chyba zbył wielkich trudności, Wy». mieściu dla celów ? reprezentacyjnych, 
starczy tylko, aby w dniu ojca każdy tatuś nle podczas gdy na krańcach miasta istnie- 


potrzebował dawać pieniędzy na utrzymanie do i 
mu, aby mu przyszyto w ten dzień wszystkie 
brakujące guziki | wycerowano skarpetki, aby | 
dzieci nie zamęczały go pytaniami, aby wolno ' 
mu było pójść wieczorem, gdzie mu się podoba, 
aby mógł się wyspać po obiedzie w ciszy | spo- 
kojm, aby żona nie zawracała mu głowy służą. 
cą, „z którą nle można poprostu wytrzymać”, 
1 to wszystko... 

Jesteśmy skromni, nle wymagamy hołdów 
ani delegacyj z wieńcami, ani pochodów; ani 
publicznej zbleraniny datków na podupadłych 
tatusiów, domagamy się tylko jednego dnia od- | 
poczynku, . 

Ewentualnie możemy pójść na ustępstwa, 
jeżeli nie chcecie urządzić nam „dnia“, w takim 
razie zgodzimy się równie na „noc ojca”. Prze- 


ją horendalne stosunki pod względem 
higienicznym. Jako przykład podaliśmy 
ulicę Geldnera, gdzie zabrukowano tyl- 


ko 

część jezdni 
aż do domu urzędników magistrackich, 
pozostawiając dalszą część jezdni bez 
zabrukowania. 

Artykuł nasz wywołał żvwy od- 
dźwięk wśród naszych czytelników, 
którzy nadesłali nam nowe materjały 
w tej sprawie. l 

Jeden z mieszkaficó s przy 

ul. Żytniej, E 


szą się tam ze ścieków tak cuchnące 


opary Ì wyziewy. j 

że nikt literalnie nie może otworzyć 0- 
kra, a przechodnie tnuszą sobie zatykać 
nsyi“ Ee zma SGN 
„Właściciele domów na tei ulicy już 
od dwuch lat czynią starania w celu u- 
porządkowania chodników i iezdni lecz 
magistrat nie uważał dotychczas'za sto 
sowne zająć się tą Sprawą. 

Na takiej to ulicy dzieci spedzają ca- 
ły dzień, sdychając stechła woń 
| 44, rynsztokowych pomył... 
„ Ale to są przecież krańce miasta... 


i Co to kogo może obchodzić ?.. 
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e a iea xk mak ka „a UCZONY W Sidłach awanturnic 


Leciwa oszuuskica ogołocił c maivwmego 
profesora Z pieniedzy 


tado! Tu adj liol- 


WARSZAWA, 1411.8 m 

11.30—11.45 Przeglad prasy krałowej PAT, 
1158—12.05 Sygnał czasu z Warszawskiego 
Obserwatorjum Astronomicznego. Hejnał z Wie 
ży Mariackiej w Krakowie, 12.10—13.10 Komu- 
nikat meteorologiczny, 13.20—15.00 Przerwa, 
15:00 Komunikat gospodarczy, 15.20 „Przegląd 
wydawnictw perjodycznych — omówi prof. 
Henryk Mościcki, 15.45 Kącik krótkofalny (ko- 
munikat Polskiego Klubu Radjonadawców). 
1615—17.15 Muzyka z plyt gramofonowych, 
'715 „O letnich przygodach łowieckich” — 
sowie p. Juljan Emond, 17.45 Koncert orkiest 
* mandollnistów pod dyr. A. Szczegłowa, 18.45 | 
“zemaitosci, 19.10 Giełda rolnicza. 1925—19,35; 
"lyty gramofonowe. 19.3519.50 Prasowy Dzien- 
É Radiowy, 19.58—20.00 Sygnał czasu z War- 
'awskiego Obserwatorium Astronomicznego. 
*100 Odczytanie programu na dzień następny, 
"005 Pogadanka muzyczna — wygl. p. Karol 
romenger, 20.15 Koncert symfoniczny z Fil- 
irmonji Warszawskiej. Wykonawcy: Orkiestra 
Jharmoniczna. Rudolf Nilius (dyrekcja) i Sieg- 
ited Schultze (fortepian). Po koncercie komu- 
mikaty: meteorologiczny, policyjny, sportowy, 

oraz retransmisje ze stacyj zagranicznych. 


Dyžury apielc. 


Dziś w nocy dyżurują apteki: G. Antoniewi- 
cza (Pabjanicka 50), K. Chądzyńskiego (Piotr- 
kcwska 164) Sokolewicza (Przejazd 19). 
Rembielińskiego (Andrzeja 26), J. Zundelewicza 
(Piotrkowska 25). M. Kasperkiewicza (Zgierska 
54. S. Trawkowskiej (Brzezińska 56). (b) 


Przed sądem przysięgłych w Wied- 
niu toczy się obecnie sprawa, która w 
minjaturze przypomina słynną aferę zna 
nej oszustki paryskiej Teresy Humbert, 


Bohaterką tego procesu jest kobieta 
w wieku już podeszłym, awanturnica w 
wielkim stylu. W sieci przez oszustkę 
misternie utkane wpadł docent uniwersy 
tetu wiedeńskiego dr. Jan Sauter, który 
poszukując mieszkania za miastem, wy- 
najat mansardowe mieszkanko w Hi- 
tzing w willi należącej do Natalii Bugar- 
skiej. 

Wkrótce po wprowadzeniu się niety|- 
ko opłacił komorne za cały rok, ale jesz- 
cze pożyczył gospodyni bez procentu 
5.000 szylingów. 

ani Bugarska twierdziła, że pienią- 
dze te są jej potrzebne jako udział w 
przedsiębiorstwie rentownem swego bra 
ta w Polsce, Pozatem opowiadała, że 
znajduje się w jaknajświetniejszych wa- 
runkach materjalnych. 

Przybrany jej ojciec był bardzo boga 
tym człowiekiem i uczynił ją swoją jedy 
ną spadkobierczynią. Przed dwoma laty 
wyjechał do Ameryki i zaginął bez wie- 
ści, wobec czego cały spadek miał być 
pani Bugarskiej w najbliższym czasie 
wypłacony. | 


Maiątek ten, według opowiadań wła- 
ścicielki willi w Fitzing wynosił milion 
franków szwajcarskich, od których zale- 
głe odsetki wkrótce nadejść powinny. Ale 
jak to się często w życiu zdarza, miljo- 
nerka miała ciągłe kłopoty pieniężne. 

„Pewnego razu musiała dać większą 
zaliczkę na zakupno lasów w Karyntii, 
kiedyindziej naglono ją, aby zapłaciła 
podatki gruntowe. 

Uczony profesor, człowiek naiwny i 
mało się orientujący w tego rodzaju spra 
wach wierzył w te wszystkie opowiada- 
nla i stopniowo oddał pani Bugarskiej ca- 
łą swoją gotówkę w kwocie 17.000 ty- 
sięcy szylingów. / 

Kiedy mu już brakło gotówki zacią- 
gał u krewnych pożyczki, a w końcu za- 
stawił część swego urządzenia a nawet 
garderobę, bieliznę I książki. Aż wreszcie 
pewnego dnia przyszło smutne obudzenie 
z złudnego snu, Willę wystawiono na li- 
cytację, a nowy właściciel wymówił pro- 
fesorowi mieszkanie, Sauter znalazł się 
nagle bez mieszkania oraz bez pieniędzy, 
ale zato z długami. 

Biigarską aresztowano i okazało się 
iż jest ona córką biednego szewca z Bia- 
łogrodu, a jej przybrany ojciec miljoner 
oraz jego olbrzymie posiadłości i kapita- 
ły egzystują na... księżycu. 


która w sztuce gra ważną rolę sztuczne 
go człowieka. Sawy Ma 

Żywego artystę dał.by sie może za- 
stąpić — sztucznego trzeba jednak by- 
ło na nowo sporządzić. Da oag 
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TEATR POPULARNY. i 

Dziś, piątek: po raz ostatni kapitalna komedja 
AI hr. Fredry „Pan Geldhab' z Leopoldem Zbuc 
kim w roli tytułowej, ~. 

Jutro, sobota. premjera komedjo -= opery J: 
N. Kamińskiego „Diabeł w zalotach" w 3-ch aks 
tach (8 obrazach) urozmaiconej aktualnemi ku- 
pletami i efektownemi ewolucjami tanecznemi 


JÓZEF WEGRZYN W ŁODZI. 
Znakomity nasz artysta J. Węgrzyn przyby- 
wa ze swym zespolem do Łodzi, tylko na dwa 
dni dla wystawienia w teatrze miejskim w nad- 
chodzący piątek 16 i sobotę 17 b. m. świetnej 


sztuki R. Scheriffa „Kres Wędrówki”. 

Sztuka ta grana była w Warszawie, przeszło 
100 razy przy stale wyprzedanej sali, a-do Łodzi 
zespół ten przywozi własne dekoracje, kostiumy 
j rekwizyty. Całość jest wyreżyserowana i przy 
gotowana przez znakomitego reżysera Ryszarda 
Ordyńskiego. Ś 


Ceny rmiejse: 
zł. 1.—, 2.—, 5,— 


CEACE TELNET | 
„Rycerze Miłostek" 


W rolach głównych: ubóstwiana 
LILY DAMITA 
"oraz niezapomniana para „rywali” 
WIKTOR MC. LAGLEN 
EDMUND OLWE. 

MGB Ponadto: Iwan Mozżu- 
chin w tatayta przepięknej Zofji 
Batyckiej (Miss Polonii) oraz ulu- 
bienicy całej Polski Jadwigi Smo- 
sarskiej. 

Nad program: Hawajskie Mełodje 
wyk. przez Chór Murzynów, Pocz, o £. 
4 pp. w sob, niedz. i święta o $, 12. 
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Nr. 135 


Sfałszował własny obraz 


Jak: słymny Corot uratował 
swego ucznia 


Corot, słynny pejzażysta francuski 
pewnego dnia miał umówiony wspólny 
obiad z genjalnym powieściopisarzem 
Aleksandrem Dumasem (ojcem) i kilku 
innymi przyjaciółmi, ale przybył bardzo 
wzburzony tak, że nic nie chciał jeść. 

Na pytanie o przyczynę tego opowie- 
dział, że właśnie wezwano go do komi- 
sarjatu policji, gdzie dowiedział się, iż jc- 
den z jego najlepszych uczniów, potrze- 
bując pieniędzy dla swojej pięknei przy- 
jaciółki, podrobit jego obraz I sprzedał 
bardzo bogatemu amatorowi sztuki, jako 
oryginalny obraz Corota, uzyskując ce- 
nę wyższą jeszcze, aniżeli płacono same- 
mu Corotowi. 4 

Otóż zbieracz jakimś sposobem do- 
wiedział się o fatszerstwie i wniósł skar- 
gẹ przeciw młodemu malarzowi, który, 
zagrożony więzieniem, pobiegł do swego 


Opowiedziawszy tę historję, Corot sle 
dział smutny przy stole obiadowym. Na- 
gle zerwał się i zawołał: 

— Ach ulżyło mi! Wszystko się jesz- 
cze da naprawić. Wychodzę, ale wrócę 
za godzinę, 

Powrócił istotnie, zabrał! się do jedze- 
nia z doskonałym apetytem, opowiada- 
iac pomiędzy jednym kąskiem a drugim: 

— Wszystko już w porządku. Smar- 
kacz zachowa pieniądze, bo potrzeba mu 
ich było dla ładnej dziewczyny, a posia- 
dacz obrazu cofnie skargę. Byłem u ko- 
misarza policji i wymogłem na nim przy- 
rzeczenie, że ja sam zostanę mianowany 
ekspertem, powołanym do zbadania fał- 
szywego obrazu. W ten sposób będę 
mógł go zabrać do domu, przemaluję, 
gruntownie i bogacz otrzyma obraz, za 


mistrza, rzucił mu się do nóg i z serdecz- |jest „prawdziwym Corotem',.. 


mym płaczem wyznał całą prawdę. 


ies, będę mógł dać słowo honoru, że 


Hold cywilizacji 


„dle miezmcemyciha chorgch“ 


Wybi.jy lekarz brazylijski, profesor 
uniwersytetu w Rio de Janeiro, dr. Me- 
des przedstawił brazylijskiej Akademii 
Medycznej niezwykle oryginalny i z naj- 
szlachetniejszych pobudek zrodzony po- 
mysł wzniesienia we wszystkich krajach 
pomników ku uczczeniu niedoćenianych 
zazwyczaj zasług „nieznanych chorych”. 

Pomniki takie miałyby symbolizować 
wdzięczność nauki dla tych wszystkich 
chorych, którzy przyjęci do klinik lekar- 
skich, oddają za życia, a zwłaszcza po 


RKKRAKRANNNNKKKKI 


la, Ty, On, My, Wy, 


wszyscy gramy 


tylko w najszczęśliwszej kolekture 


Samuel Weinberg 


5 8 P lotrkowska 58 fili niepo- 
R MASZ 


siadamy 
mm jutro ciągnienie mum 
Cena losu zł. 40, */; zł, 20, '/, zł. 10. 


W porządku... — odrzekł „Wilson“, 
podnosząc się z fotelu. — Prosiłbym tyl 
ko jeszcze o kilka marek na wvdatki... 

Szczwany lis łypnął do mnie porozu | 
miewawczo okiem i wyciągnął rękę, w 
którą wsunąłem dwieście marek. Wło- 
żył kapelusz i skierował sie w stronę 


W walce ze światem zbrodni 


Napisał na specjalne zamówienie „Expressu" 
b. aspirant policji śledczej D. W. BACHRACH 


śmierci nieocenione usługi dla badań na- 
ukowych lekarzy i studjujących medy- 
cynę studentów. — - Sia 

„Cała ludzkość bez wyjątku — dowo 
dzi prof. Medes — winna oddać hołd 
wdzięczności tym chorym, którzy: zgo- 
dziwszy się na oddanie własnego clała 
na doświadczałne kuracje i sposoby le- 
czenia, często zawodzące w wynikach, 
pozwalają w dodatku, aby nóż chirurga 
szperał w ich znędzniałych szczątkach 
dla odnalezienia nieodgadniętej djagno- 
zy lub dla dania profesorom możności 


wykładania studentom praktycznej me- ł 


dycyny”. eS 
„Jeśli czcimy pomnikami — konklu- 
duje prof. Medes — pamięć poległych na 
polach walk nieznanych żołnierzy, któ- 
rzy oddali swe życie dla jaśniejszej przy 
szłości ludzkości, dlaczego nie mięlibyś- 
my w podobny sposób uczcić pamięci 
tych, którzy poświęcili się dla wyrwania 
ludzkości z pęt trapiących ją chorób”. 
Projekt prof. Medesa spotkał się z u- 


zmaniem członków Brazylijskiej Akade- | 


mji Medycznej, która postanowiła przed- 
stawić go na najbliższym miiedzynarodo- 
wym zjeździe lekarzy, j 


34) 


kiego obrotu sprawy, gdyż zależało mi 
przedewszystkiem na tem, by dostać się 
do „fabryki“, nie chcąc jednak wzbu- 
dzać podejrzeń członków szaiki, poleci- 


łem „Wilsonowi*, by zgodził sie na ich 


warunki. Brodacz opuścił hotel i jesz- 
cze tego samego dnia dał mi znać telefo- 


drzwi. Na progu zatrzymał sie i rzekł: ;nicznie: 


— A te pańską konfidetke radził- 
bym panu odesłać z powrotem do War- 
szawy... Jest ona już zupełnie niepotrze 
bna, a może nam tylko zaszkodzić... 

Nazajutrz wieczorem „Wilson“ przy 
niósł pierwszą wiadomość: 

— Sprawa jest na dobrei drodze... 
Ugodziłem się na czterdzieści pięć pro- 
cent... 

— Doskonale... A gdzie mieści się fa- 
bryka? 

— Dokładnie nie wiem, bo oni są bar 
dzo ostrożni... Mam wrażenie. że gdzieś 
w okolicy Frankfurtu nad Menem. Pro- 
ponowali mi właśnie, bym poiechał z 
nimi do tego miasta i wziął ze sobą wa- 
lizkę z papierem... 

— Czy zabiorą pana do fabryki? 

— Wykluczone... Ułożyliśmy się, że 
zabawimy we Frankfurcie dwa do 
trzech dni, przyczem oni dostarczą mi 
gotowych banknotów za papier... 


— Wyjeżdżamy do Frankfurtu jutro 


o godzinie 22-ej minut 15 z Anhalter- | wał się do mnie, gdy zostaliśmy sami.— 


Banhof.. Pan będzie łaskaw przygoto- 
wać walizkę z papierem... 


Nie tracąc ani chwili czasu. kupiłem 
dwieście arkuszy zwykłego papieru, 
poczem na wierzch i pod spód włoży- 
łem oryginalny papier banknotow y. By- 
ła to tak zwana bomba. Następnie zwią- 
załem paczkę sznurkiem i umieściłem 
w walizie, którą odwiozłem do przecho 
walni dworcowej. 


Kwit basażowy otrzymał „Wilson“, 
któremu przesłałem jednocześnie listo- 
wne polecenie, by nie wydawał spólni- 
kom walizy, lecz sam zaniósł ją do ,i4- 
bryki“, 

O wyznaczonej godzinie ziawiłem 
się z moim wywiadowcą na dworcu, nie 
cierpliwie wyglądając mego konfidenta. 
Przybył na piętnaście minut przed odej- 


Niebardzo byłem zadowolony z ta-iŚciem pociągu. : 
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Gwiazda filmowa...na półmisku 


EGosztowny żart „słodiciej Maru“ 
i wielkiego „Douga“ 


W kołach filmowych w Hollywood | mowiec wypożyczył sobie cudowną gęś, 
opowiadają ze śmiechem o kosztownym ubrał ją w cylinder i pelerynkę i umieści- 
żarciku na jaki pozwoliła sobie Mary |wszy uskrzydloną gwiazdę w przedziale 
Pickford i Douglas Fairbanks. kolejowym przeznaczonym dla pary zna 

Do gwiazd filmowych w tej stolicy į komitych artystów, wcisnął jej do dzio- 
filmu należała do niedawna Jo-Jo niezwy | ba kartkę z napisem „szczęśliwej po- 
kle fotegeniczna i inteligentna gęś, która | dróży“. 
występowała w specjalnie pisanych dla Pomysłowy kolega schował się za 
siebie rolach i za każde poszczególne kolumną i obserwował efekt swego do- 
zdjęcie otrzymywała honorarjum w kwo; wcipu*. 

‘cie 25 dolarów. Ale Mary i Douglas przybyli na pē- 

Kiedy przed niedawnym czasem Ma- | ron w ostatniej chwili, wbiegli do swego 
ry i Douglas wybrali się w podróż na przedziału i pociąg odjechał, uwożąc dro 
wschodnie wybrzeże, jakiś dowcipny fil- gocenną gęś. 

Skorsternuowany dowcipniś myślał, 
że Fairbanksowie odeślą z najbliższej 
stacji gęś, kiedy jednak przesyłka nie 
nadchodziła wysłał telegram następują- 
cej treści: „Sądzę, że wam się gęś spodo 
bała. Odeślijcie ją natychmiast, bo to jest 
Jo-Jo gęś filmowa potrzebna do zdięć”. 
Odpowiedź nadeszła wkrótce „Telegram 
otrzymaliśmy zapóźno Jo-Jo była naj- 
smaczniejszą gwiazdą filmową jaką spo- 
żywaliśmy kiedykolwiek". 

To pieczyste zręsi, która była gwlaz-. 
dą filmową, zrozpaczony właściciel oce- 
ni? na 2.500 dolarów. 


Y PIABIZA HE EEE Ż 
BAJKA” `| 
33 i a 
Franciszkańska 31. róg Brzezińskiej || 
Dojazd tramwajami 1, 6 I 14. 5 


Od wtorku dn. 13 maja r. b. 


Wielki dramat współczesny w 10 ak- 
tach wedłud powieści 
Bolesława Prusa p. £ 


„ŻE W NIEWOLI 


W rolach głównych: 
Ludwik Solski, Alicja Halama, 
Maya Rudzka, Zofa Batycka 


Wkrófce | $ 


ukaże się na naszym ekranie nlezapom= ; 
niana para kochanków 


ROD LA ROCQCE, MARCELINA DAY 


w filmle p. te 


„Baśń Miłości | 
R (Miłość czerkiesa) 


Przed oczyma zachwyconego widza ukaże się 
wzruszająca historja miłości p'ęknej Europejki do 
syna Wschodu, rozgrywajaca się za kulisami ha- 
jremów, na ile fantastycznego przepychu pałaców ! 
władców wschodnich, 


Początek codziennie o g. 4.30 w soboty, 
niedzielę i świeta o 12-ej Ceny wszystkich 
miejsc na pierwsze seanse po 60 gr. 
Dla urzędn. państwowych i komunal- 
nych bi ety ulgowe po 50 gr, za oka- 
zaniem legitymacji. 

Doborowa orkiestra pnd kierunkiem 

A. Richtera. DeX 
LUNA. EAEE 


*I ES PERRETE TERRE EREA AERES 


Podróż do Frankfurtu przeszła bez!tem mieście fabryki fałszywych bankno 
wydarzeń. Stanęliśmy na mieiseu około | tów i polecono niezwłocznie ją. zlikwi- 
godziny siódmej rano i udaliśmv się do | dować. 
poczekalni drugiej klasy, dokąd skiero- Otrzymawszy do dyspozycii frank- 
wali się również dwaj członkowie ban-|j furckiego wywiadowcę, udałem się z 
dy w towarzystwie „Wilsona. powrotem na dworzec, tu jednak — ku 

Zaobserwowałem, że sa oni bardzo i mojemu wielkiemu zdziwieniu — nie za 
'podnieceni i sprzeczają się ciągle z bro- | stałem ani owej trójki, wśród której był 
'daczem. Zaciekawiony, podniosłem się | „Wilson”, ani mego agenta. GALE 
lz miejsca i przeszedłem sie obok ich| Nie pozostawało mi nic innego do ro- 


astolika, by uchwycić choć kilka słów |boty, jak czekać na wywiadowcę. Przy 


rozmowy, którą prowadzili ze sobą do-|był po godzinie i zawiadomił mnie, że 
syć głośno. | falszerze zatrzymali się w hotelu „Pod 

Zorientowałem się, że „Wilson“, sto | złotym Lwem“, 
sownie do moich instrukcji, nie chce wy Trzeba ich aresztować, bo jeszcze 
dać z rąk walizy z papierem. nam uciekną... 

Brodacz, ujrzawszy mnie blisko sie- | — Nie mogę tego uczynić — odpar- 
bie, dał mi znak dyskretnym mrugnię- | łem — zanim nie otrzymam wiadomości 
ciem oka, bym poszedł za nim. a samo wykryciu fabryki w Wiesbadenie... 
przeprosił na chwilę swoich spólników | Niech pan wróci natychmiast do hotelu 
i udał się w stronę tualetv. na dalszą obserwację, ja zaś zostanę na 

— Źle, panie komisarzu.... — odez- | dworcu... 

Niemieckiego wywiadowcę posłałem 
Nie chcą mnie w żaden sposób wpuścić | do dyrekcji policji, polecajac mu, by, 
do fabryki, gdyż boją się spólników....| skoro tylko nadejdzie wiadomość o wy- 
Proponują mi natomiast takie wyjście: | niku akcji w Wiesbadenie dał mi o tem 
ja dam im walizę, z która oni wejdą do znać. Znów strawiłem dłuższy czas na 
fabryki, sam zaś zaczekam na ulicy. oczekiwaniu, aż o godzinie dziesiątej 

— A czy pan już wie, gdzie się mie- |przybył na dworzec agent miejscowej 
ści fabryka policji i zawiadomił mnie. że w Wisba- 

— Tak... W Wiesbadenie przy ulicy | denie wszystko poszło pomyślnie. 
Dworcowej Nr. 3... W drukarni Lancka.|  — W drukarni Lancka przy ulicy 

— Niech się pan zgodzi na wszystkie i Dworcowej znalazła policja - doskonale . 
ich warunki... — poleciłem konfidento- {urządzoną fabrykę fałszywych bankno- 
wi i wróciłem do swego stolika. _|tów polskich, którą nakryto w chwili, 

Naigliższy pociąg do Wiesbadenu od | gdy pracowała na całą parę... 
chodził o godzinie jedenastej z minuta- — Czy aresztowano kogoś? 

mi, pozostawiłem więc w poczekalni| — Tak... Właściciela drukarni I trzech 
mego wywiadowcę dla dalszei obserwa | jego pomocników... Pozatem w ręce po 
cii, sam zaś udałem sie samochodem dojlicji wpadły kamienie litograficzne, pły- 
dyrekcii policji, gdzie zameldowałem ojty i stosy gotowych banknotów... Sto» 
całej sprawie. wem zwyciężył pan na całej linii, pan'e 

Natychmiast zawiadomiono dyrek- | komisarzu.- i 

cię policji w Wiesbadenie o istnieni: w (D. c: n 
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Niezwykłe owacje na 


Clou wczorajszego wieczoru, była de- 
cudująca walka Sztekker—Jaago. 

Nic dziwnego, że zapowiedź tego sen- 
sacyjnego spotkania zwabiła do cyrku 
wielkie tłumy publiczności. 


Sympatyczny mistrz Estonii, po „pe- 
chowej* dla niego dwukrotnej walce z 
Pooschoffem, zdaje się być mocno e. 


prymowany — tembardziej, że ma tym | daje. 


razem walczyć o pierwszeństwo z tak 

groźnym przeciwnikiem jak Sztekker. 
Cisza w cyrku znamionuje niezwykłe 

zalnteresowanie publiczności. Walka ma 


początkowo przebieg spokojny, już po 


pierwszej przerwie jednak Jaago zaczy- 
na zdradzać zdenerwowanie, bowiem 
kilkakrotnie odczuwa przewagę przeciw- 
nika. Kilka chwytów i „kuksańców* nie- 
dozwolonych powoduje płośną interwen- 
wencję galerji, darzącej wcale niedwu- 
znacznie sympątjami swemł walczącego 

— jak zwykle— bardzo fair Sztekkera, 
Dwa razy udaje się estońskiemu zapaśni- 
kowi założyć Sztekkerowi nelson, z któ- 
rego jednak mistrz Polski uwalnia się 
wśród burzy oklasków. 

W 33-ej minucie Sztekker błyskawicz 
ną contr-paradą przeciw przedniemu pa- 
sowi rozciąga przeciwnika na obie lo- 
patki, 

Publiczność zgotowała zwycięscy nad 
zwyczajną owację. 

"Dużo emocji sprawiła widzom walka 


w swej pierwszej wspaniałej kreacji 


oraz 


Udział biorą: 
| stynny chór kozaków dońskich. 


Niezrównany „balet carski Eduardowej. 


w żadnym inn 


= zaa 


i 


„Hadżi Murat“ 


Park Kolejowy znajduje się przy 
fiwszemi ulicami naszego miasta, 


znalezioną po dokona" 
miu dezynfekcji pre- 
____ paratem u 


Do nabycia we wlancza 
sotókach Í drogerjach 


DŹWIĘKOWY TEATR ŚWIETLNY 


„CASINO” 


RA 0 
DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH. 
DEZIENE |. D ARDI RPH SH: i H 


Iwan Mozżuchin 


Biały Szmaíam) 


| LIL DAGOVER i BETTY AMAN 


Ą w monumentalnym aga? w/ arcydzieła Lwa Tołstoja 
p. t „Hadżźi-Murat*. 


Reklamy świetlne W m ha È 


Na mocy oncesji, wydanej przez MAGISTRAT m, ŁODZI urządzamy 


reklamy świetlne na stopach miejskiego parkanu, 


otaczającego Ogród Kolejowy ze strony ul Narutowicza, Kilińskiego i Skwerowe- 


Reklamy świetlne, wykonane nmajestetyczniej, oświetlone będą od PEC 
zmroku w przeciągu całej nocy. 
Reklama świetlna jest tania | celowa | a 
6-q0 Sierpnia Nr. 4, li. 007, Wi g| | 


1. Dolar za każdą żywą pluskwę, 
Fumigatfore-Gimex, 


zapłacimy w gotówce, Propagat ten jest bad ja uznany przez Minist: Spraw. Wewn” 
Dyp. Zdrowia jako środek dezyntekcyjny przeciw. 
REF bakterjom dyfterytu í tyfusu brzusznego, Zakłady Chemiezr™ - 


„SALVA TOR” 


Katowice Zs gosiwo na wo ew, łódzkie 
Inż, Juljusz Hamer i S-ka, Łódź, 


cześć mistrza Polski 


eleganckiego francuza Le Fawre z mi- 
strzem Luksemburga — Krausem. Świet 
ny technik z bajeczną brawurą likwiduje 
groźne chwyty Krausa, nietylko broniąc 
się dzielnie, ale zapędzając swego prze- 
ciwnika również niejednokrotnie w nie- 
bezpieczne sytuacje. Świetnie przeprowa 
dzona walka wyniku ostatecznego nie 


Spotkanie Debie—Myrna (decydują |. 
ca), obfituje w liczne ciekawe momenty. | i 
Berlińczyk Debie walczy — jak zwykle jĘ 
— brutalnie, nie szczędząc Myrnie razów | $ 
i kułaków. Myrna jednak — ku wielkiej 
ucłesze „górnych sfer“, nie pozostaje |$ 
dłużny. W rezultacie Debie, posiadający 
przewagę fizyczną, kładzie Myrnę na o- | BER 
bie łopatki w 23 minucie ruladą z odwrot |§ 
nego pasa. IE 
Czwarta para: Fehringer—Pooschoff 
upływa bez rezultatu. Przewaga widocz- 
na jest to po jednej, to po drugiej stro- 
nie, Fehringer jednak kilkakrotnie jest 
już bliski porażki, z której ratuje się dzię 
ki olbrzymiej sile. Jest to, niewątpliwie, 
przeciwnik, mogący przeciwstawić się 
skutecznie Pooschowi, wysuwającemu 
się na czoło obecnego turnieju, 
Dzisiejszy wieczór zapowiada sensa- 
cyjną walkę decydującą Jaago contra 
Kiey, następnie spotkanie — również de- 
cydujące: rantiager — Motyka, oraz: 
Pooschofi—Grikis i Kraus—Sasorski. 
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dźwiękowej jako 


EXIRESS 
Sztekker pokonał Jaago 


—— R 


Ga OE 5 gi af Pyora 


„Gdy sercem kogoś chcesz obdarzyć. 
To, proszę obdarz mnie. 

Gdy zaczniesz © całusach marzyć, 
Przyjdź do mnie, czekam cię". 


Piosenka z filmu dźwiękowego „PO- 
kusy Europy“, śpiewana przez naszego 
znakomitego rodaka 


IGO SYMa 


Główną rolę kobiecą odtwarza 


LILJANA HARVEY 


najpiękniejsza kochanka filmowa. 


jA wkrótce! He ykrótee 
| W DŹWIĘKOWYM KINIE „SPLENDID” 


GRY zniżzone! 


kinie w tym sezonie 


any nie będzie — Bilety Ma ważne! 


samym dworcu, między trzema najruch 


| || rzanych 


wszelkiego rodzaju insektom, a spec 


sniekcyjne 


8-go PH 1. tel. 183-58. 


Pocz. o 4.30 pp. 


PO RADNIA 
wenerologiczna 
Lekarzy-specjalistów 


Zawadzka 1. 


Tag Czynna od 8 rano do 9 wieczór, 
s Od 11—12i 2—3 przyimuie lekarz-kobieta 

W niedziele i święta od 9—2 pp. 
Leczenie chorób : 
Wenerycznych, moczopłclowych 


i skórnych. 


Badanie krwii wydzielin na syfilis i trype 
TĘ Konsultacje z neurologiem i urologiem 
Gabinet światło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 
Oddzięlna poczekalni a dla kobiet, 


Porada 3 złote. 
(A SZGŻYT ELEGANGJI 


WIMi ekonomii osiągniesz łarbując swej 
MIH poniszczone obuwie, torebki, kurtki, 
TH meble w mechanicznej farblar 
fni obuwia I wyrobów skó* 


„JEDYNA“ 
U M Łódź Piotrkowska 106 tel.184-50 
JM Zelownia obuwia skórą i gumą in- Æ 

g dyjską na mitten 


Ę OBIADY ETAS SRaczÓW Miek 
A Skwerowa 18, lewa oficyna, 1 p. 


$ CHIROMANTKA-Fizjognomistka  prze- - 
B $ powiada z kart, ręki, twarzy. Określa | KB 
B charakter, przeznaczenie, 


WWIEDEKIEOZNZZINZKGW 15, | pu prawa oficyna, 


Wólszańska | 3805 $2E 
718 


————- 


17 


IL Różane 


Wkrótce! 


000200020 
` Komunikacja autobusowa - 


| Lód — Piotrków 


"8 

8 

Autobusy na powyższej linji odchó- Í 
8 


dzą do Piotrkowa o każdej pełnej godzi- 
mie począwszy od 8 rano do 20 w wie- 
czór ze stacji autobusowej przy ulicy 
Rzgowskiej 85, dojazd tramwajami 11 I 4 
Czas przejazdu I godz. 30 minut, Cena $ 
zł. 3 r -2000000660000000000000000000 50, -s 


Dr. "*Dr. med, gamma 


MEWYKŻSKI 


specjalista cho 
rób skórnych 


Teatr Miejski 


Popis taneczny szkoły 
Ireny Prusickiej 


h | 
ea teen w niedzielę d. 18-go b. m. o $, '/,12 
„l Andrzeja 5 Bajka dla dzieci. Lekcje. Tańce. 
Tel 139-40 Orkiestra. 
Wdy ge) od 8—11 Bilety w sekret. Piotrkowska 57-11 F 
d 5—9. tel. 214-84 
w niedziele i święte Hp 
o — 
Oddzielna pocze- 
situ | LECZNICA 
Doktór LEKARZY SPECJALISTÓW 


l GABINET DENTYSTYCZNY 
PRZY GÓRNYM RYNKU 

AUUNÓWI |pietetowsita 294, tel. 122-89 
specialists chorób |(przy przystanku tramw. pabianickich) 
senyo, weneryczjCzynna od 10-ei rano do 7-ei wiecz. 
nych í moczopłcio-|w niedziele i święta do 2-ej po poł. 
wych Wszystkie specjalności 1 dentystyka, 
Piotrkowska70 Kapiele świetlne, lampa kwarcowa: 
(róg Tangata) elektryzacja, Roentgen,  szczepienła, 
tel 1 analizy (moczu. kału. kewl plwoctn 
S ara r 8.30| wydzielin a Oneracieı opatrunki 

Po 10.30 rano, od 1 YTY na miasto: 
do 230 pp. odó| POEL A 4 zk. 
do 8.30 w. w nie-|porąda oo oraz weneroly- 


dzielę i święta od ` + 
10—1-ei. Oddzielna zlczca akg BOOT U KE 


poczekalnia dła pań | ————— 
Dr. med. b j 

R aich ANI (d 

Chobi <bóraóf a ul. CEGIELNIANA 29 

neryczne. Leczenie Gabinet wenerologiczny 
aterm) e 

rapja. uł. Połud-j D-ra S, KANTORA 

niowa 28.0d8-10 dla leczenia chorób skórnych 


rano, 12—3 i 6 - % 
w niedz. od 9-2 p 
Dla a 0892 ep 


„rex Hip ioldbiati 


choroby oczu 


wenerycznych i moczapłciawvch. 


Piotrkowska 17 tel. 132-90 
Dzielna 9. godziny przyjęć 10—12 i 5-8 
tel 128-98 przyjmuje rano od 8 do 10 


Specjalista chorób) po cenach lecznic. 
skórnych. wenerycz. 


nych | ZGUBIONO: a Książeczka wojsk, PKU.- 
powia egitymacja zapomogi, 
pak edo a ista książeczka Kasy Chorych. Zygmunt 


ksarczwa Odd ddziel., Michalak, Brz Brzezińska i OMB 16 


na Pezee dła POKÓJ skromnie umeblowany, wejście 

s mam |Z korytarza. odnajmę natychmi: ist pa- 
= nu. Obejrzeć 11—53 codziennie. Piotr- 
= kowska „132, 2-ie piętro, m. 38, _ 18 


Wzmocniony skład 
rezerwowej drużyny £. 1. ò. G. 
W nadchodzącą sobotę odbędzie się, 


jak wiadomo, spotkanie o mistrzostwo 
klasy „AŻ Ł.TS.Q. Ib -e ŁK. S, Ib. 
W związku z tem dowiadujemy się, że 
drużyna Ł.T.S.G. zostanie wzmocniona 
graczami ligowymi, gdyż jak wiadomo, 
pierwszy zespół czarno-białych pauzuje 
w. nadchodzącą niedzielę, 


Najbliższe mecze 


pięściarzy polskich 
„, Polską drużyna bokserska, poza u- 
działem w mistrzostwach Europy w Bu 
dapeszcie, weźmie udział w meczach z 
Czechosłowacją, Austrią (oba w maju) 
oraz z Niemcami w Magdeburgu. 


Pe "ERYK 


Eliminacyjne zawody lekkoaflefyczne 


ma stadjonie Widzemskiej Manufaktury 


W nadchodzącą niedzielę o godzinie 
15-ej po południn na stądjonie Widzew- 
skiej Manufaktury organizuje Łódzki 
Okręgowy Związek  Ciężkoatłetyczny 
eliminacyjne zawody zapaśnicze oraz w 
podnoszeniu ciężarów. 


W zawodach wezmą udział najlepsi 
zawodnicy łódzcy następujących klu- 


bów: Bar-Kochba, Siła, Widzewska Ma- 


nufaktura, Unja oraz Kruscheender i 
Makkabi pabianicka. 


Zawody te będą eliminacyjne przed 
ustaleniem składu reprezentacji na me- 
cze z Warszawą | Łodzłą, w której to 
TRR 


Sprawie pertraktacje zostały już zakoń- 
czone. 

Na zakończenie niedzielnej imprezy 
atletycznej, która wywołała duże zain- 
teresowanie ze względu na udział w niej 
mistrzów Polski, zawodników Bar-Koch- 
by oraz wszystkich mistrzów okręgo- 
wych, odbędzie się dekoracja zawodni- 
ków, którzy w roku bieżącym otrzymali 
tytuły mistrzowskie Łodzi. i 

. W czasie przerw przygrywać będzie 
orkiestra X-go oddziału straży ogniowej. 
W razie niepogody zawody odbędą się 
o tej samej porze w sali Widzewskłiej 
Manufaktury. 


ANGLFA-AUSTRFA 0:0 


Drużyna 


Po słynnem spotkaniu footbalowem ' 
Anglja — Niemcy, rozegranym ubiegłej | 
soboty w Berlinie, o którem mówił 
przez dłuższy czas cały świat, słynna 
drużyna angielska, miała zmierzyć w 


(Rapid), Horvath (Wacker), Qischwei- 
del (Vienna), Rausch (Austria), Sieg! 
(Admira), l 

Po odegraniu hymnów narodowych, 
których publiczność wysłuchała stojąc 


środę swe siły z reprezentacją Austrji | na baczność rozległ się przeraźliwy gwi 


we Wiedniu. | 
Wiedeń widział już najlepsze druży- 
ny światowe, stolica Austrii była już 
riejednokrotnie świadkiem naisensacyj- 
niejszych spotkań piłkarskich, żaden je- 
dnak mecz nie wzbudził tak kolosalnego 
zainteresowania jak dzisiejsze spotkanie 


z Anglią. 4 i 

„Cały Wiedeń żyje od kilku dni pod 
wrażeniem spotkania z aneglikami. 
Słynny stadjon na Hohe Warte, który 
pomieścić może zaledwie 60 tysięcy wi- 
dzów okazał się za szczupły. 


Już od wtorku wszystkie mielsca by i 


ty wysprzedane i w dniu zawodów kasa | 
wogóle nie została otwarta. 

Ogromne rozczarowanie spotkało 
więc tych wszystkich, którzy zawczasu 


stemi rękoma. Dziwny to był widok na 
kilka godzin przed zawodami przed sta 
djonem Hohe Warty. 

Tysiące ludzi zaległo okoliczne uli- 
ce, by pocieszyć się od czasu do czasu 


isig znacznie na korzyść, 


nie zaopatrzyli się w bilety wstępu i któ| 
rzy zmuszeni byli odejść od kasy z pu-| 


zdek p. Muttersa, który dał znak do roz- 
poczęcia gry. i | 
Od pierwszej chwili daje sle zauwa- 
żyć bardzo haotyczna gra z obu stron. 
Podania anglików były niecelowe, to 
też publiczność była naogół zawiedzio- 
na w swych nadziejach. mo. * 
Im dalej meczu tym anglicy grali go 


rzej, nonszalancko a przytem bez naj- 
rańiejszej chęci pokazania ładnei gry. 


imo to gospodarze w tym okresie 
nie dochodzili do głosu. W ataku austria 
ków nic się nie kleiło, a jedynie pomoc 
obroną stały na wysokości zadania, 
Do pauzy gra minęła więc bez większe 
go zainteresowania. Po zmianie stron ja 
kby na komendę obie drużyny zmieniły 


sej mem skm 


Dalsze walói © punkty 


anśgiefska zawiodła -- Rekordowa 
ilość widzów ma meczu 


(kkorespomdemcja własna „Expressu 


Przedewszystkiem anglicy byli co- 
raz szybsi, agresywniejsi I starali się za 
wszelką cenę zdobyć bramke, Wspania- 
ła obrona austrjaków z braaikarzem na 
czele nie dopuszczała jednak napastni- 
ków angielskich do głosu. Drużvną at- 
strjacka ograniczała się do wvpadów, 
które kilkakrotnie były bardzo groźne. 
W ostatnim kwadransie anglicy grają 
z niezwykłą ambicją, nie są jednak w 
stanie zdobyć bramki i zawody kończą 
się bez rezultatu. > 

Reprezentacja Angljl pokazała bardzo 
ładną grę, jednakże spodziewano się po 
niej znacznie więcej. 

Gdyby drużyna ta nie zlekceważy- 
ła sobie przeciwnika w pierwszej części 
meczu zawody niezawodnie zakończy- 
łyby się przegraną Austrii, w której naj 
lepszą częścią zespołu była linia obron- 
na i pomocy. Atak drużyny austriackiej 
zawiódł i był nieco za powolny. 

Rom. W, 


Sobotnie i niedzielne spoittania 


W sobotę na boisku WKS-u zmierzą 


nadchodzącemi wiadomościami z placu się rezerwy łódzkich klubów ligowych 


boju. 

Przed sędzią belgijczykiem Mutter- 
sem stanęły zespoły w następujących i 
składach: ! 

Anglia: Hibbs (Birmingham), Goodal 
(Hundersfield), Blenkisop (Schef. e- 
dnesday), Strange (Scheffield Wedne- | 
sday) , Webster (Midlesbrough), Covan | 
(Manchester City), Crooks (Derby Coun 
ty), Jack (Arsenal), Watson (Westham 
United), Brandford (Midles), Romer 
(Schefield) Wednesday). 

Austria: Hiden (WAC), Tandler (Au 
strla), Rainer (Vienna), Luef (Rapid), Ho 
fman (Vienna), Klima (Admira), Wesely 
SETUP DOER FAYETTE PZA 


ŁKS Ib i ŁTSŚG Ib, 
Spotkanie tych drużyn zapowiada 
się interesująco z tych względów, że 


|stosunkowo słaba drużyna ŁTSG zasili 


swoją drużynę graczami z extra klasy; 
którzy w bieżącym tygodniu odpoczy- 
wają. 

Zdobycie dwuch punktów przez ŁKS 
stoi więc pod znakiem zapytania w do- 
datku jeżeli zważyć, że drużyna czerwo 
nych już w spotkaniu z Turystami wy- 
kazała mierną formę. 

Walka będzie niewątpliwie bardzo 
zacięta i winna ściągnąć sporo publicz- 
ności na boisko WKS-u. 

Z niedzielnych spotkań na czoło Wwy- 
suwają się mecze Biegu z FHakoahem i 


Szermierze węgierSCy Turystów z Widzewem. Mecz Hakoahu 


w stolicy 


z Biegiem prowadzony będzie niewąt- 


„ i|pliwie b. zacięcie. Hakoah winien wy- 


Na Zielone Świątki rozegrany zosta- | nieść z tego meczu dwa punkty, jednak- 
hie mecz szermierczy pomiędzy najlep-|że można przewidzieć, że nie przyjdzie 
szym klubem budapeszteńskim a sekcją |to drużynie żydowskiej zbyt łatwo. 


szermierczą Legii. O sile drużyny wę- 


Bieg jest zespołem bardzo ambitnym, 


gierskiej świadczy fakt, że w mistrzo- | szybkim i może stanowić bardzo groźne 
stwach Budapesztu pierwsże pięć miejsc| gg przeciwnika, którego żadną miarą 
przypadło zawodnikom tego klubu, który | nie należy lekceważyć. 


walczyć będzie z Legią. Rozgrywki od- 
będą się w dwóch broniach: szabli i szpa- 
dzie. 


Nieście pomoc 
najbiedniejszym! 


Sądząc z dotychczasowych wyni- 
ków Widzewa liczyć się należy, że Tu- 
ryści zdobędą w niedzielę bez większe- 


»— | go wysiłku dwa punkty. 


szcie wyzbyć zabójczej kombinacji i po 
wolności pod bramką przeciwnika, a 
sprawa z pozostałymi do rozegrania Spo 
tkaniami o mistrzostwo pójdzie dość 
łatwo. 

Od dyspozycji fioletowych zależny 
będzie w dużei mierze wynik cyfrowy 
niedzielnego meczu. 

Oprócz powyższych dwuch spotkań 
odbędzie się jeszcze w niedzielg mecz 
Orkanu z Burzą pabjanicka. 

Faworytem meczu jest drużyna ka- 
rolewska, która ma szanse uzyskania 
ze słabym przeciwnikiem prowincjonal- 
nym dwuch punktów. 

Prowincja będzie świadkiem dwuch 
spotkań. W Zgierzu tamtejszy Sokół go 
ścić będzie drużynę remisową S. S. 
Union. 

Drużyna Unionu, która należy do 
przeciętnych zespołów A klasowych po 
trafi z nienacka uszczknąć punkt najsil- 
niejszemu przeciwnikowi. 

Union jest dziś znany z remisów, któ 
re osiąga niemal w każdem spotkaniu 
mistrzowskim i dlatego przypuszczać 
należy, że jeśli niezwycięży ze stosun- 
kowo słabym Sokołem, to w każdym 
razie wywiezie że Zgierza conajmniej 
jcden punkt. 

Ostatnie spotkanie tygodnia odbędzie 
się w Pabjanicach, gdzie tamtejszy PTC 
gościć będzie czołowy zespół A klaso- 


Piętą ahillesową fioletowych jest je-,wy WKS. Wojskowi, którzy od dłuż- 


dnak w dalszym ciągu ich atak, który |szego czasu kroczyli 


na czele tabeli, 


pod względem impotencji strzałowej nie winni zdobyć w Pabjeyicach dwa pun- 


zmienił swego wyglądu od kilku lat, 
Napastnicy Turystów winni się wre 


kty: 7 


Wiceprzewodniczący 


Wydziału Gier i Dyscypliny 
opuścił Łóaź 


Jak się dowiadujemy, wiceprzewodni- 
czący Wydziału Gier i Dyscypliny Ł.Z. 
O.P.N-u p. Fabjan Neuman opuści! na 
stałe Łódź | na jego miejsce wybrany 
został p. Francman, przedstawiciel Ł.T, 
S.G. W tych dniach nastąpi kooptacja 
nowego członka Wydz. Gier I Dyscypll- 
ny, przyczem kluby piłkarskie ogłoszą 
swych kandydatów. l 
Turniej żydowskich 

drużyn piłkarskich w Łodzi 


W związku z jubileuszem  10-lecla 
Ż.K.G.8. Hakoah Łódź, który odbędzie 
się w końcu bieżącego milesiąca odbę- 
dzie się w Łodzi Turniej plłkarski drużyn 
żydowskich okręgu łódzkiego. Jednocze- 
śnle dowiadujemy się, że Hakoah orga= 
nizuje również turnieje w innych galę- 
ziąch sportu. 


Powiat łódzki 


przygotowuje się do święta w Spałe 


ligą y Powiatowy Komitet W.F. I P.W. przy- 


gotowuje się bardzo energicznie do świę= 
ta sportowego w Spale. Reprezentacje 
w poszczególnych gałęziach sportu zo- 
stały już wyznaczone, przyczem w grach 
sportowych powiat będzie reprezentowa- 
ny przez drużyny koszykówki i hazeny 
w Zgierzu (gimn. państwowe) Jednocze- 
śnie wyjeżdża z powiatu do Spały 54-ch 
lekkoatletów, którzy wybrani zostali po 
PPYADECE eliminacyjnych rozgry- 
wek. 


Bogaty numer 
Sportu katowickiego 
Ukazał się nowy numer „Sportu“ Ka- 
towickiego o niezwykle bogatej treści. 
Obok dokładnych sprawozdań ze wszy- 
stkich Imprez krajowych i zagranicz- 
nych oraz korespondencji z całej Polski 
zawiera ostatni numer „Sportu* kilka 
cennych artykułów pióra znanych spor- 
towców polskich. 


Co słychać 
w polskim świecia piłkarskim? 


Do Polskiego Związku Piłki Nożnej 
należy obecnie 611 klubów, z czego naj- 
więcej bo 118 liczy okręg Śląski, zaś 
najmniej bo 12 liczą okręgi: Wileński i 
Poleski. 4 

Warszawska Legja pertraktule z 
włoską drużyną Milano w sprawie przy 
jazdu jej do Warszawy, celęm rozegra- 
nia zawodów w Zielone Świątki. 

Mistrz Polski, poznańska Warta uda- 
je się w miesiącu lipcu do Łotwy i Esto 
nji celem rozegrania następujących za- 
wodów: 16 | 18 w Rydzę z Rigas Fut- 
bola Klubs, 21 I 23 w Tallinie z przeciw- 
nikiem narazie nieznanym i 25 w Liba- 
wie z K.S. Olimpia. | 

Warszawianka zaangażowała dla 
swej drużyny piłkarskiej, znanego w ko 
łach sportowych trenera Fischera, któ- 
ry uprzednio trenował lwowską Pogoń 
i stołeczną Legię. 

Jubileusz stołecznej Poloni! z okazji 
15-tolecią istnienia klubu odbędzie się 
uroczyście w dniu 7 września. W pro- 
gramie m, in. zawody międzynarodowe 
lekkoatletyczne z udziałem znanych za- 
wodników zagranicznych oraz mecz o 
mistrzostwo Ligi z Wartą. 

Polsce, czynnych zrzeszonych pił 
karzy jest 26.000, co wobec 900.000 pit- 
karzy w Niemczech jest znikomą ilością. 


Przed tegorocznym 
Tour de France 


Tegoroczny bieg kolarski dookoła 
Francji „Tour de France“ rozpocznie się 
dnia 2 lipca. Na bieg ten pojechać mają 
dwaj najlepsi szosowcy polscy. W praw 
dzie o zajęciu dobrego miejsca w tak 
silnej konkurencji międzynarodowej tru 
dno jest marzyć jednak zawodnicy pol- 
scy mogą wiele nauczyć się od mistrzów 
zagranicznych. / 
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Marja Orska 


vnóm zatruła się mero- 
malera 
Wiedeń, 16 maja, 

Artystka Marja Orska, która po dłuż- 
szym pobycie w sanatorjum wróciła 
wezoraj do swego mieszkania, zatruła się 
weronalem. 

Dotychczas nie zdołano ustalić, czy 
Orska usiłowała popełnić samobójstwo, 
czy,też wzięła przez pomyłkę zbyt wiel- 
ką dawkę weronalu. 

Wczoraj wieczorem przewieziono 
Orską ponownie do szpitala, 


ilość wypadków 
ulicznych 


w £ondymie—mwxzrdsta. 
Londyn, 16 maja. 
Ilość wypadków ulicznych w Londy- 
nie stale wzrasta. W ciągu pierwszego 
kwartału r.b. statystyki wykazują 320 
zabitych i 11.441 rannych. Odnośne cyf- 
ry za pierwszy kwartał r. ub, wynoszą: 
251 zabitych i 9.205 rannych. 


Powódź w Argentynie 
Buenos Aires, 16 maja, 
Ogromne ulewy w prowincji Entre 
Rios zalały ogromne przestrzenie i wy- 
rządziły olbrzymie szkody, 
„'»Miasto Concordia jest zupełnie odcię- 
tè od reszty kraju, Mieszkańcy musieli 


opuścić wiele domów, które są zagrożo- | 


ne, 
W licznych miejscach dworce kolejo 
we są zburzone, połączenia telegraficzne 
przerwane, 


Delegacja chińska 


ofkradziona w IRosfkwie 
Moskwa, 16 maja. 

Wielką sensację wywołało tu okra- 

dzenie delegacji chińskiej, przybyłej do 

Moskwy dla prowadzenia pertraktacji 

w sprawie kolei wschodnio-chińskiej, Ta 


jemniczy złoczyńcy, prawdopodobnie wy | 


słannicy GPU, okradli chińczyków z dy- 
plomatycznych dokumentów, posiadają- 
cych wielkie znaczenie. 

2200009057098030695290094090004 


6V EXSRESS 
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W Pokrowsku nad Wolga, którego widok ogólny podajemy powyżej, olbrzymi Roter, trwający całą noc na 13-g0 b. m, 
popiół. 


zamienił 150 domów mieszkalnych w gruzy i 


Wow” aN ; jo 2-0 ASRR 1 


Lotem błyskawicy rozniosta się po świe cie wieść o zgonie wielkiego podróżnika 
podbiegunowego FRIDTJOFA NANSENA._ Na. zdjęciach { ) 
z lewa: „Fram“, stynny statek, na którym Nansen dokonał w 1895- roku swej 


2 


W -roku..1932- przypada 100-na rocznica 
wiekopomnego ` wynalazku Morse go; 


powyższych: u góry | twórcy systemu telegratji, Ponieważ se- 


,dziwa córka iego, 80-letnia-PANI RU- 


stynnej podróży na biegun pólnocny;.u dołu z lewa: Nansen w rozmowie z lor- | MEL, mieszkająca stale w Paryżu, oba- 
dem Robertem Cecilem, angielskim mężem stanu; z prawa: Nansen w rozmo- | wiala się, że rocznicy tej już nie dożyje, 
wie z d-rem Eckenerem, komendantem „Zeppelina”, przed podróżą powietrzną pojechała ona już: obecnie do Ameryki, 
w strony podbiegunowe; u dolu w kółku: Nansen; w. roku 1895, po powrocie ze | gdzie spoczywają zwloki jej wielkiego 
słynnej swej wyprawy. . ojca, amerykanie zaś byli o tyle uprze]- 
i CESO E SA ii dla staruszki, że przyspieszyli rocz- 
UEBRE TO GATSIEMZCEREBI nw i abów s 2 lata. Na zdjęciu: pani Rumel 
r i 


Rząd angielski odrzucił postulaty a składa wieniec na grobie ojc. 


„| 10003460000000000663060730520004 
Londyn, 16 maja. - jęcia, ponieważ nie pozwoliłyby zzadówii 


Ministerstwo kolonji wydało komuni | na; wykonanie zobowiązań, wynikają- $tefkonstruficja gabinetu 
kat o zakończeniu rozmów pomiędzy|cych z mandatu. Delegacja arabska w bułóarskieśo 
członkami rządu a delegacją arabówj| wydanym: komunikacie oświadcza, iż l z 

Sofia, 15 maja, 


palestyńskich. Komunikat zaznacza, że 
zwrócono uwagę delegacji na to, iż zmia 
ny konstytucyjne, których się domagają 


rząd odrzucił jej słuszne żądania i że o- 
brady zostały zamknięte wobec tego, iż 
stanęły na martwym punkcie. 


. Dr. WISKOWSKI. 
Aresztowanie znanego czeskiego drama- 
turga d-ra Arno Dworaka w Pradze, 0- 
skarzonego o to, że w charakterze leka- 
rza wojskowego zwalniał poborowych, 
wystawiając im za grube łapówki świa- 
dectwa niezdolności slużbowej (o czem 
donosiliśmy we wczorajszym „Expres- 
sie“) pociągnęło za soba ogromne skut- 


ki: w sprawę wmieszane są jeszcze inne 
poważne osobistości, caly skandal zaś 
takie rozmiary, że minister 
spraw wojskowych dr. Wiskowski praw- 


przybrał 


dopodobnie poda się do dymisji: 


r 
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q Łodzi 2.90 miesięcznie.—Zamiejscowe 3.50 zł 
* miecięcznie.—Zażranicą 
5 4 Odnoszenie do domów 40 groszy 


arabowie są niemożliwe do przy- 


Nowe odkrycia archeologiczne na Pomorzu 


Bydgoszcz, 16 mają.. _ kopano. grób z epoki żelaznej z kilkoma 
W powiecie tucholskim  dokonano|dobrze zachowanemi urnami. We wsi 

szeregu cennych odkryć _archeologicz-| Słupy. 'odkopano 6 grobów systemu 

nych. skrzynkowego z epoki kamiennej z urna- 
W miejscowości Klonda natrafiono na | mi, granitowemi żarnami itp. 

śrób przedhistoryczny z wczesnej epoki O wykopaliskach tych zawiadomiono 


kamiennej, W majątku Bralewnicze od- | władze... 
L4 ; e 
| Powstanie w Nicaragui 
Londyn, 16 maja, |celem zgniecenia ruchu, Powstańcy w 


ciągu ostatnich dni stracili 125 zabitych. 
Dowództwo amerykańskie ogłosiło stan 
oblężenia na przeciąg 60 dni. 


| Donoszą z Nowego Jorku, że w gó- 
rach północnej Nicaragui wybuchł pono- 
wnie ruch powstańczy. Amerykańska 
piechota morska prowadzi zacięte walki 


(Polska Agencia Telezraficzna) 
Według doniesień z miarodainych 
Źródeł Liapczew zamierza przeprowa= 
dzić rekonstrukcię gabinetu w tym kie- 
runku, że chce sobie zapewnić udział 
pewnych: osobistości należących do gru- 
[PY Burewa oraz z pośród zwolenników 

/ ze stronnictwa demokratycznego. 
Rekonstrukcja ta jest konieczna ze 
względu na niemal pewne wvstąpienie 
z gabinetu ministra handlu Boboczow= 
skiego, ministra: sprawiedliwości Kulewa, 
ministra rolnictwa Chrlstofa, wreszcie 
ministra kolei Madżarowa, Jako kandy- 
daci do objęcia tych tek wymieniani są: 
prof. Petco Stainow. Grigoro Wasilew, 

Kanczo Vilanow i Momtoho Doczow. 


— W Berlinie w czasie słarcia między ko- 
munistami a hittlerowcami 5 osób odniosło cięż- 
kie rany a 25 zostało lekko rannych. 
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